ródź Środa 


M 46. 


16, latego 1921 roku. 


Dziennik polityczny, społeczny i 


literacki, 
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sag Oswałda | 


557% Ulebienica publiczności, urocza 
$ i pełna temperamentu — — 
w 5 akt. satyrycznej farste p. t. 


Ya 1 
Dy a i 1 ? a jaa 


RE" j r ZANE Z RZA 4 
š erów A n nai NER AN 


BANK ZIEMI m 


w Lublinie 
= Oddział w Łodzi === - 


zostaje przeniesiony w latym b. r. do nieru- 
chomości, stanowiącej wspólną własność, przy 


ul. Piotrkowskiej íz, 


front, sze piętro. Telofon 2-71. 


Instytucja nasza załatwia wszelkie tran- 
zakcje bankowe, finansuje różne przedsiębior- 
stwa, przyjmuje wkłady na dogodnych warun- 
kach, oraz zlecenia na 


Oddziaty własne w Busku, Chełmie, 
Kowlu, Krasnymstawie, Kaximiem 
rzy-Wielkiej, Lucku, Opocznie, Pue 
ławach, Pinczowie, Równem, San” 
domierzu, Warszawie, Wiodzimie” 
rzu Wołyńskim i Zamościu, jak rów- 
nież i na inne miejscowości w kraju i zagranicą. 


Swiety - 


PoE 


w godzinach od 10—2 i od 4—7 wiecz. 


Piotrkowska 106. 


Dzis! ih 


Eaa paki d Jadę r 


y Pore 
s gads AŚ 


POSTARE O ORAWA 


Górnoślązacy! 


Termin przyjmowania zgłoszeń przez Bytom przedłużono do 
20-go lutego: kto nie chce być zdrajcą krajn, niech natychmiast 
zgłosi się do komitetu Plebiscytowego, Przejazd Ne 4, I piętro, 


Telefon 199. 


LJ 
Dziś! 
| Obraz osnuty na tle głośnej powieści znanezó francuskiego romansopisarza, M 


Jerzego Ohnet'a, z piękną 
rodaczką naszą — — — 


Towarzystwo Handlowo-Przemystowe 


męskich, tiammskich i 
dziecinnych — — — 


Dziś! 


A $ RRT: NOZE FETA 
a: TENE Ta z 
cz A o L i 
207% A aj 
PEACE 70087? ZPR” ONITE aSr aP ON 
|Odeon | i 


HELENĄ sę mym E 


Jus Zeydler i Sz 


sp. Z o©gr. Odp. 


Oddział w Łodzi 
CENTRALA wLublinie, Szopena 3, 


zostaje przeniesione w lutym b. r. do nieru- 
chomości, stanowiącej wspólną własność przy 


ut. Piotrkowskiej 17, 


front, l-sze piętro. Telefon 2-71. 


Załatwia wszelkie operacje 
handlowe, wchodzące w zakres 
naszej specjalności. 


Posiada własne Magazyny przy ul. Kilińskiego 78. 


1090 —10 


przybył. 


Sp. z ogr. poręką 


WYROBY GUMOWE i TECHNICZNE. 


15—2 


kia. LOTTIE OVAA nr: RA. 


Ś$zantaż i konstytucja. 


Kiedy prawica odniosła pyrrhu- 
sowe zwycięstwo mad lewicą i na 


got „Dwugroszówki*, 


hindi polską, rozpoczął się 
dzień wesela i | dowolenia, 


pierwsze skrzypce | sianowienia się nad nim. 
urjera Warssewskiego* 
z kaa tragikomńcany fa- 


a eałoj 
codziennej kapeli wtóra- 
łożu ran i znieksziałecń ułożyła |je reakcyjna prasa prowincjonalna. 
Z tej syrafonji gałgańaskiego za- 
którą tak doskonale 
tyt Trwa jeszcze do okecnei|określają niemcy wyrazem „Scką- 


chwili. Dmie w pusoy „Gazeta denireude”, wyławiamy jedan RO- 
Warszawska“ i „Raeczpospoliia*, tyw, który doprawdy wart jest za- 
cienko | 


modnych fasonów 


Boksleitner, Boy iSE 


tej 


Prawica wie doskonaie, że jej 
jest umyślnem zahanto- 


Pracownicy 


winni należeć 


922-3 AI. 


LALKI 


w największym wyborze, jak rów- 
nież zabawki poleca 


SKŁAD ZABAWEK i GALANTERJI 
E, SZEITBAUM 


Nowomiejska M 11, front, I p 


waniem normalnego rozwoju spo- 
łecznego, wie, że cofa Polskę co- 
najmniej o lat sto. Czyni to dla 
swych stanowych pupilów, poświę- 
cając im dobro ludu. Ale jedno- 
cześnie chce prawica zagłuszyć głos 
własnego sumienia tych mas ludo- 
wych, które w nieświadomości swo- 
jej oddały za nią swe głosy, aby je- 
dnocześnie utrwalić owoc swego 
smutnego zwycięstwa. I dlatego 
bardzo dziś głośno w prasie endec- 
kiej o zasadach porządku prawne- 
go w państwie, o konieczności 
podporządkowania się uchwałom 
większości i t. d. 

Przedewszystkiem nastręcza Się 
nam pytanie: czy lewica sejmowa 
ma uszanować uchwałę Sejmu, po- 
wziętą większością głosów. Zasad- 
niczo postułat ten obowiązuje, w 
przeciwnym bowiem wypadku ciało 
ustawodawcze musiałoby się w naj- 
bliższym czasie rozpaść. 

Wolno swego stanowiska tak 
długo bronić, póki nie stanie wpo: 
przek drogi prawo, tj. póki uchwa- 
la większości woli jej nie zamieni 
w obowiązującą normę spólżycia 
społecznego. 

Ta podstawa parlamentaryzmu 
nie woże jednak panować bez- 
względnie, Muszą być takle grani- 

poza które żadną miarą nie 
moře pójść ustępliwość. Przypnść- 
ey dla przykładu fikcyjny wypa- 
w iż do nowego Sejmu wejdzie 
ssnaczna większość.. komuni- 
myczna. Czy Sełm zechce dobro- 
wolnie podporządkować się ich 
uchwałom, tembardziej jeśli będzie 
czuła, iż ta samn większość ko- 
munistyczna mie posiada należytego 
oparcia w masach, przeszła tylko 
dzięki demagogji przedwyborczej, 

Otóż dla nas takimiż samymi 

aptegonistami są pp.: Dubanowicze, 
fscy, Grabscy, Strońscy, ks. 
Lutosławscy 6 tutti quanti. 

Naszem zdaniem jedynem słusz- 

'neni ~ postawieniem kwestii jest 


Walka o Górny Sląsk. 


— W związku z odkryciem tajnych 
składów broni w Katowicach i kra- 
dmieży dokumentów  plebiscytowych 
komisja koalicyjna wydaliła z Górne- 
go Sląska szereg niemieckich funkcejo- 
narjuszy policyjnych. 


PRAGA, 15 lutego, (Pat.) Na 
szłatniem posie?zenin parlamentn 
wniesiono pod adresem m. Spr. va- 

. interpelację w sprawie zblita- 

r słą tormiwe plebiscytu na 
6. $. Interpelanci wskazują na 
działalność azitator. niem. którzy 
rozszerzają zwłaszcza na Ś. Hnl 
ezyńskim porłoski, że po plebis- 
eyeie na G. Ś może hyć również 
zmieniona rozetrzygnie'ie o przy- 
naleźności S. Hulozyństiego na 
korzyść Niemiee. 


PRAGA, 16 lutego, (Pat). — 
„Lidowe Nowiny“ donoszą, że 
ministor niemiecki w Pradze zwró- 
et się de rządu czaskiera 5 za- 
pytaniem, ozy prawdą jest że rząd 
ozeski zamierza sądownie ścigać 
toby, które będą brały udsiał w 
EZ piebiseytowem na G. 

. Powołał się przytem na 
doziesienie niemieckiego organu 
w Orawie i zgłosił protest przes 


i wszyscy, utrzymujący się z pracy własnej | 


do jedynego, bezpartyjnego i klasowego 


Stow. Spoż. „SOlidarność” 


ważcze SELA wyr leAy PE 


intelektualni j 


Kościuszki R2 2l. 


groźba wystąpienia ze Sejmu. 
stronnictw radykalnych w razie 
gdyby prawica chciała forsować 
poprzez trzecie czytanie swój 
obecny osławiony projekt. 
Tylko wtedy będzie można ura- 
tować przynajmniej honor swych 


przekonań i przygotować sobie 
grunt pod przyszłe wybory, aby 
wtedy całą ławą wejść do nowego 
Sejmu i przywrócić konstytucji for- 
mę godną XX wieku. 

Zasada większości parlamentar- 
nej nie może tu wiąć nas żadną 
miarą obowiązywać. Zycie tworzy 
nam nową zasadę: rację i politykę 
bytu, 

W związku z endeckim projek- 
tem -konsłytucji stoi jeszcze inna 
sprawa: zmiany gabinetu. Kwestię tę 
omawialiśmy już raz szczegółowo. 
Obecnie wraca do niej „Naród* war 
szawski, pisząc: 

„P. Witos jest przywódcą stron- 
nictwa, które w rozprawie nad kon- 
stytucją wypowiedziało się za zasa- 
dą iednoizbowości, stanęło tedy w 
najdobitniejszej opozycji przeciwko 
większości sejmowej, która prze- 
parła zasądą senatu. 

Stanowisko tedy p. Witosa, ja- 
ko przywódcy stronnictwa, stanęło 
w sprzeczności ze stanowiskiem je- 
go, jako prezydenta ministrów; ja- 
ko szef piastowców, zwalcza on 
senat; isko szef rządu, bedzie ów 
senat urzeczywistniał i budował we- 
dle tych wzorów, które sem raj- 
ostrzej potępił". 

Istotnie, sytuasja staje się mm- 
pełnie paradobsalna. Our de oa 
łego zespoło. mieudalaaści fadwle- 
kanie rokowań ryskiox; brak ds- 
eyzji w sprawie wileńskiej; abro 
niczne zapalenie pole o zdańskie; 
grośba wojny Ra wsacnouvzie ete.) 
w presdednin plebiscytu górko 
śląskiego dednć jenzeze XKoniwek- 
ne przezilenie gabinetowo?... 

Skoro Bię z nbocza przyjra*ć 
ealej, tej endeekic) ezopeć, esłO- 
wiek mimowełl zadaje sobie py- 
tamie: „Ozy gra mię ta poer le roi 
de Prusge, szy teń robi się wy- 
rafa szantaż wobec waredn pol- 
skiego, wyzyskając trudny moment 
jego walki politycznej z Niemoa- 
mi dla dopięcia swych egoisiyer 
nych celów 1 przywilejów pań- 
skich?” 

Czesław Ołtaszewski. 


ciw takiemu postępowania. „Lide- 
we Nowiny“ zaznaczają, że rząd: 
jeszeze przed kilku dniańhi sde- 
monżiowai prsypisywane mu za- 
miary. 


KATOWICE, 16 lutego. (Pat) Biare 
Wolfa dowiaduje sią, że w ciagu dnla 
wezorajszego otrzymali rozkaz opusz- 
ezenia górnośląskiego terenu plebiscy- 
towego szoreg wyższych urzędników 
miemieckisk, między innemi radca re- 

encyjsy von Voltis i radca połieji 
oerntko. i 


BYTOM, 16 lutego. (Pat.) W abie- 
głą niodwiolą odbyły się wiece piebi- 
scytowe w $2 miejscowościach powiatu 
lublinieckiego Na wszystkich wie- 
cach przyjęta rezolucją sprzeciwiającą 
się głosowaniu emigrantów Bandy 
bojowe niemieckie starały się oczy- 
wiście tu 1 owdzie przeszkodzić, ze- 
say jednak wszędzie umleszkodli- 
wione. 


Kronita poiyti polskiej 


— Własność praska i ułemise- 
ką w Gdańsku, którą komisja mig- 
dsysojeczaicza w myé traktatu 
wersalskiego ma podzielić między 
Polskę a Gdańsk stanowią: mały 


Sroda 16 lutego 1921 r. 


i wielki plac musztry, obszar for- 
teczny Gdańska z urządzeniami w 
Rrzeźni, Wisłoujściu, Plendorf, w 
Starej Szkocji, 4 wielkie emachT 
koszarowa w Brzeszozu, T rma- 
chów koszarowych w Gdańska, 
koszary w Nowym Porele, war- 
gztaty okrętowe cesarskie, fabrr- 
ka armat, fabryka karabinów, po- 
Htochnika w Gdańsku, rimaazajum 


M | królewskie, gimnazjam nenesrsiel- 
Hi skio, gmach generalnej komendy, 
4|gmach presyijnm regeneji, zmask, 


w którym smajduje stę pomorska 


se regencja, gmach dyrekeji kolojo- iga 


wej, stary arsenał, pałae aprawie- 


py dliwości, szereg budynków, nals- 
| tących ão zarząda poczt, prezyd- 


jam policji, gmach zarząda Wisłą, 
gmach intendentery, szkoła woj- 
skowa, archiwum miejskie, gmach 
konsystorski, gmach dyrekejł cel- 
nej, warsztaty kolejowa i Szereg 
innych mniejszych objektów. 


—„Petit Journal"donosi, że 
w Bukareszcie, dokąd uda się 
minister Sapieha, zawarta 
będzie komwencja œ- 
raz sojusz odporny 


między Polską a Rum. 


mja - 


— Donoszą z Londynu: przybył 
tn ministar Sapieha. Lord Cour- 
son wydał nv jego cześć śŚniada- 
nie. Diá jezrome min. Sapicha 
bedzie przyjęty na Specjalnej au- 
doncji przez króla Jerzego. 


— „Petit Parisien* podaje, że 
minister Sapieha powróci do Pa- 
ryża w najbliżesy erwartek, zby 
wznowić a prawdópońcbnie rów- 
nteż doprowadzić do końca jesz 
eze przed npływom bieżącego ty- 
zoduia rokowania wszczęte z rzą- 
dom franenekim w zarie pobyta 
w Paryżu Naczelnika Foństwa Piè- 
ssdskiego, 


— Przybył ĝo New Tortu P% 
dorowski w dredza de Kaliforaji, 
gdsie nénje SIĘ na WYWENMZY, 


— W uiomiockim urnądzte dla spr 
sagr. podpisano układ polske- ałemiee 
ki znoszący kary Za przowidlenia a 
tltyozne dlu polaków w Miemezeok | 
dla niemców w Polseo Za swosy pol- 
skiej układ podpisat rotmiawz Osope: 
panik. Układ wymaga jeezsza ratyfi- 
kacji parlamentu niemieektiogo 1 Sej- 
mu psliskiezo. 


— Baźąd nləmisski zukomumnikoewał 
Lidze Farsdów amawe zawarią z Pol- 
ską w sprawie wymiany jeńców = 
skowych i zwrewa smtków niemieckie 

(E-B5.) 


— Dsievniki ezoskie omawia- 
jąc konirrenoją ministra Bensasa 
3 ministrem Bapirehią sądsą, 2è 
omawiana konferencja była praw” 
depedokoło próbą deprewadzania 
do zblizenia wię między Obs ua- 
rodmi. 


— Po kontozeacji w lżydze, 
vdbytej w poniedziałek z osłon- 
kami delegacji polskiej maister 
szacha p. Stecatowasi edhył kex 
ierencję w spruwnok finaasowych 
z pp. Strasburgorem i Kausikem. 
W rokowaniach boerpośrednich z 
6elegacją sowieeką, misjeterS teun- 
kowski nie będzie brał ndziału, 


— Jak dowiadojemy się Wa- 
ozeinik Państwa dziś podpiaza 
dymisję ministra rolnietwa p. Po- 
afatowskiego. 


W sejmie krążą pogłoski, ża 
ną miejsce min. Poniatowskiego, 
powołany ma być p. Wilkoński, 
dyrekter Głównego Ursędn stem- 
skiego w eharakterze jednak tyl- 
ko kierownika ministerstwa rol- 
zictwa. Opuszczone stanowisko 


przez p. Wiłzońskiego, rająłby 
pesoi dr. Kiernik. Obaj należę 
de PBL. („Płast”) 


— Prezes ministrów -Witos 
zabierze głos w ciągu dyskneji 
trwająsej w Sejmie nad jego de- 
klaracją, aby odpowiedzieć na 
stawiane mu zarzaby, 


iakatyśski w ioga. 

WARSZAWA, 16 lutego. (Tole 
fenom), Wedłaz otrzymanych ta- 
formacji, de Kowna praybzł | wy- 
gissa tem odrayty w językach 
rosyjskim | śydowskim znany 
dsiwiacą Sjonistysecr Żobetyński 
Upłinja litowska pueltuła przy- 
Wwóżeę sjónistów gość %7ezjiwie, 


Obrady 


Na ih a posiedzenix Sejmu 
po odczytaniu interpelacji przystąpiono 
do sprawy wydania posłów ks. Madeja, 
Szyzzkowskiego, Sobka i Perla. Izba 
odrznciła wydanie wymienionych posłów. 

Przystąpiono do dalszych rozpraw 
nad ubezpieczeniem państwowem i pań- 
stwową dyrekcją ubezpieczeń. 

P. Sulinowski sądzi, że insty- 
tucja bezpieczeń powinna posiadać 
charzkter handlowy, obawia się jednak, 
że zbyt szeroki zakreż działania przy- 
niesie zamiast pożytku szkodę. Doma- 
się odesłania projektu ustawy do ko- 
misji administracyjnej w połączeniu z 
komisją miejską. 

Wiceminister skarbu p. Weinfeld 
oświadcza, że gdyby chodziło o zasad- 
nłczy spór, czy lepsze jest ubezpiecze- 
mie prywatne, czy monopoł państwowy, 
to ministerstwo skarbu opowiedziałoby 
sie za ubezpieczeniem prywatnem w 

wolności gospodarczej, taniości i 
szybkiej fikwidacji. Sprawa jednak 
przedstawia się inaczej, Uchwalony zo- 
stał przymus. Jaka sytuacja wytworzy- 
łaby Ma, gdyby po uchwaleniu przymt- 
sn nie istniał monopol państwowy. 85 

roc. budynków w państwie jest nien- 
bezyiączobych. Wobec takiego mnó- 
stwa klijentów ubezpieczenie bez kon- 
kurencji nie byłoby tanie, gdyż towa- 
twa p tne umieją chodzić w tru- 
ście. Jeśliby obok instytucji publicznej 
istniały towarzystwa prywatne, to przyj- 
mowałyby one ubezpieczenia nie przed- 
stawiające ryzyka, a instytucja państwo- 
wa musiałaby przyjmować same ubez- 
ieczenia ryzykowne ialbo ubezpiecza- 
faby drogo, albo zbankrutowała. Niepo- 
zostaje nic innego, jak uposażenie in- 
ji państwowej W pewne prawa, 
któreby jej umożliwiły tanie nbezpiecze- 
mie. Instytucja pa wa pozostawała- 
by pod nadzorem ministerstwa skarbu 
i społeczeństwa. 

P. Bruno wnosi poprawkę do art. 
4 w duchu tym, aby ustawa nie obej- 
mowała m. Warszawy. 

P, Swida zarzuca, że ustawa wpro- 
wadza monopoł wraz z jego wadami, że 
jest zbudowana chaotycznie, że wzmo- 
że eta i dłatego żąda odesłania jej 
do komisji budżetowej w połączeniu z 
administracyjną i komisją aa ppn 

Sprawozdawen p. Dębski stwier- 
dza, że w dyskusji nikt nie sprzeciwiał 
Się przymusowi w dziedzinie nbezpie- 
czeń od oguis, przyjmując przymus mu- 
simy inetytucji publicznej nadać pewne 
przywileje. Mówca sądzi, że ustawa nie 
zabija tnicjatywy społecznej, a jeżeli ją 
można bardziej wspolecznić, to tem le- 
piej. Ustawa nie zaznacza się etatyz- 
wem, a jeżejl choóżi a ENE a e to 
mówca wskazuje na to, że najlepiej dzia- 


Betona w landyne, 


BRUKSELA, 16 lutego. (Pat). 
Hayas. Gabinet ministrów sdbył 
aarziy w sprawio stanowiska, ja- 
ie mą zająś rząd belgijski na 
sonferoseji w Landynie. — Rząd 
oolgijski reprezentowany tam bę 
isie przeg ministra spraw zagra- 
niozsyeh i ivinistra fiuansów. — 
Uehbwalene, ża Belgia popierać 
będzie artykuł 13 Ligi narodów, 
dotyczący arbitratu í warwnku 
wsajemności, 


G rochrejegie Tomit, 


BERLIN. 15 lutego, (PAT) B. 
Wolfa, — Pigno rządu bawąrszie- 
za s dała 1li-lutego, wręczane 
wezoraj pznes bawarskiego posła 
gożreterzowi Rnogay określe sta 
nowięke rzątu bawarzkiege W 
kwestji prawa miozzkażców | w 
kwestii rozbraejeała. Wedlug te- 
go pisma „Fiswezerwekr' stanc- 
zow]! dla narodu Pawarukicsa ko- 
nisertaáé życiewą. Pismo sasat 
eza nestępnie, If awata sa nie- 
stosewną dso:;rję rządu Rzessj w 
myśl której nie ezokając na ra- 
kawanią loadyśsiie minnoby przy- 
stąpić do rorkrejenia. Jeża rząś 
Rreany uwsżą za Konieczne prza- 
prowadzenie rozbrojenia przed 
konferencją londyńską, te rząd 
huwarszi klaga odpewisźziełność 
sa tę dseyzję na rząd Rzeszy. 


* RR KÉR. 


LORDTK, 16 lutego, (Pat) W. 
B.K. Wedlug dontesteń z Kon- 
stanóynopola, zamierze Ksmal pa- 
sza utworzyć samodzielne pańct we 
Anssolji z ks, Osmanem jako sul- 
tenon 


Spit heuiia. 


PARYŻ, 15 Ietego, e. — 
„Telegrapiea Compani“: Śledztwo 
w sprawie spisku kumęistyesnego 
wykryła, $o na drjoń 1go maja 
snie! był wybaeń reshu re- 
welzsyjnoyo, kóty miał ogzzuąć 
oprócz TFraumeji tuftże włesky 1 
Biesę LETER 
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Nr. 4R 


Sejmu 
4 o 
laty przed wojną tow. amerykańskie 
które siecią swą obejmowały cały świat, 
Mówca przytacza przykłady istnienia 
już w państwach przymusu ubezpiecze» 
niowego, a w końcu przychyla się do 
wniosku odesłania ustawy do komisji 
administracyjnej, a sprzeciwia się do 
odsyłania jej do innych komisji, + 
W głosowaniu przyjęto Wniosek o 
odesłania ustawy do komisii odniinistra- 
cyjnej, odrzucono zas 114 przeciw 72 
wniosek p. Wierzbickiego o odesłaniu 
ustawy do komisji skarbowo budżetowej. 
Przystąpiono do 
dałszych rozpraw nad oświadczeniem 
pana prezydenta ministrów. 


P.Wożnicki (Wyzwolenie) pod. 
nosi, że klub wycofał z rządu Swego 
przedstawiciela ministra Poniatowskie- 
do, ponieważ -wynikło to ze 5tostu 
klubu do rządu obecnego. Tylka 
rząd lewicowy zagwarantować może, 2a 
nigdy nle będzie rządów komanistycz- 

nyc, 

oraz zapewni spokojny rozwój, W chwil 
niebezpieczeństwa, gdy trzeba było rzu- 
cić wszystkie siły na szalę, stronnictwo 
mówcy zgodziło się na wzięcie udziału 
w rządzie koalicyjnym į wytrwałow nim 
lojalnie może nazbyt długo. W stycz 
niu, gdy groziło przesilenie, stronnictwa 
mówcy oświadczyło, że rząd musi być 
jednolity i że musi nastąpić rekonstruk= 
cja gabinetu. Domagało się szybkieca 
uchwalenia konstytucji i rozwiązanią 
Sejmu, który nie posiada istotnej wies 
kszości. Prezydent Witos okazał zros 
zumienie dla naszych żądań i przyrzekł 
spełnić je w miarę możności. Nie wia 

zimy, powiada mówca, aby przyrzecze- 
nie było dotrzymane. Ministrowie Stecza 
kowski i Jasiński zostali powołani bez 
porozumienia się z naszem stronnica 
twem. Rzęd ma charakter prawicowy, 
a zasłania się prezydentem chłonci. 
Mówca dalej oświadcza, że od stycznią 
zaszły ważne ztniany, które wpłynęły na 
decyzję klubu. 


Uchwalono prowokacyjną Konstytucją 
wprawdzie dopiero w drugiem czytaniu, 


Zmiana gabinety, zdaniem mówcy, nia 
zaszkodzi Górnemn Śląskowi. 


Wiceminister sprawiedliwości, Mos 
rawski, protestuje przeciw podnoszenią 
ególnikowych oskarżeń sędziów í o- 
śwliadcza. ża ministerstwo w każdym 
znanym mu wypadku jakiejś nieprawi- 
dłowożci rarządzi śledztwo, 

Na tem posiedzonie zakończono. 

Następne w piątek o godz. t-ej «ga 
potudnin. ° 


a i 


Warszawa. 


—— 
Represje prasowe. 

(w) Z roporządzenia komisarza rzą- 
du na m. st. Warszawę w myśl obowią.! 
zujący przepisów zawieszone zostało: 
czasopismo żargonowe pod tytułem „Un- 
ser Gedanke”, Nr. czasopisma z dnia 
11 lutego skonfiskowano, łokal redakcji 
opieczętowano. 


U robotników rolnych. 


(w) Związek robotników rol- 
nych stwierdza, że komunikat 
związku ziemian e tym, jakoby 
związek robotników rolnych w 
osobie pf>"ega Kwapińskiego spos 
rodewał ' rwsarie rokowań przeą 
nieprzyjące  prepozycji co do 
ośnriadczesia potepienia agitacji 
bolszewickiej jest zapełnie* niee 
słnsznj, gdyż zw. robotników rol- 
nych bsmpośrednio rokowań ze 
związkiem ziemian nia prowadził, 


Truciciele pod sądem doraźnym, 

(w) Wykryto tu nową szajkę trici. 
cieli, która świadomie dodawała do mą- 
ki różne materjaty szkodliwe dla zdro- 
wia spożywców. Areszłowano w tej 
sprawie Symchę Kopermana, Abrama 
Possesorskiego, Berka Katermana i 
Moszka Opatowskiego. Będą oni sta: 
wieni przed sąd dorażny (E.E.). 


Rewizje w szpitalach. 


(w) W związku z wykryciem: 
potajomnaj pcorzelni w szpitalu 
Dsiesiątka Jezns wsroraj, dnia 15 
b. m. dokonano x tosporządzemia 
prezydenta miasta, Drzewieckiega, 
szczegółowych rewizji we wszyst» 
kieh sypitalach warszawskich. Re- 
wizje nie wykryły nigdzie nowych 
gorzetni. 


Z Czarnej giełdy. 


Na nicci cjalnej giełdzię war- 
zsawskiej -„ixeono  wezerńj zą 
marki nien is:ckie zrana 13,80, w 
pełudnie 13,70, wieczorem 13,85. 
Delery 750, wieczorem 706. Eqanki 
— reno 5S, wieczorem 69.50. Fun- 
ty angielskie — 8.200, w połalnią 
B.to0, wioczowem 3.209, Ribla zło” 
miemieckie złote 150. Franki złote 
187. Ruble srebrne 205, Ruble 
sowieckie 6 i pół, 


| 
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Upragnieny koniec 
historji powszechnej, 


(Prof. J. Bandonin de Cour- 
tenay drukuje w .Tygodnikn 
Polskim“ artykuł poniższy, pełen 
bólu wielkiego serca na widok 
orólnoświatowej demoralizacji), 

Ażeby wybrnąć z tej kloaki, w 
której nas Jastawe losy powrąży- 
ły, powinniśmy przedewszystkiem 
nie nańladawać tych, co, opątani 
sawrotną megsłomanją, dążą do 
spełniania jakichś rzekomych mi- 
gji uniwerstino - historycznych 1 
de urzeczywistniania haseł imper- 
łalistycznych, wielkopaństwowych. 

Najszózośliwsze są ludy i pań- 
stwa, które wyzbyły się wielkich 
zadań historycznych 1 imperjaliz 
ma w jakiejvolwiekbądź formie, a 
jeszcze szczęśliwsze te, które go 
nigdy nie raznały. Dość wskazać, 
z jednej strony, na kraje skan- 
dynawskie, na Danję, Norwegję i 
Szwecją, z drugiej zaś strony 
na Szwajcenrję,— oczywiście przed 
wojną, bo dziś szczęście nawet 
pd wybrańców łosu zostało za: 
ehwiane przez konieczność współ- 
życia z jnnemi państwami, za- 
ehłannemi i rozbójniczemi. 

Do jakich znś klęsk i niesz- 
©wzęść prowadzą wielkie plany 1 
wachcianki imperjalistyczne, mie- 
liśmy w'ostatnich czasach przy- 
kłady aż nadto pouczające i od- 
straszające.  Megałomanja Hab- 
sburgów i zachłanność państwow- 
ców ansirjackieh doprowadziły do 
zguby Austro-Węgry, a do upad- 
ku dynastją habsburską. 

Megalomanja Romanowów i ma- 
rzenia na ostro „panslawistów* i 
wielkopaństwowoówsów rosyjskich 
dążących do Konstantynopoła i 
do burmistrzowania na półwyspie 
Bałkańskim, dały w rezoltacie o- 
stateczne pozrążenie Rosji w stan 
nędzy wyjątkowoj i wytępienie 
znacznej części dynastji Romano- 
wów, lBrotainy imperjalizm nie- 
miecki miał bardzo smatny komnieo. 
Można też przewidywać, że im- 
perjalizm angielski, w połączenia 
ze znęcaniem się nad Irlandją, 
nad Indjami ı nad fonemi ajarz- 
mionemi przez krółową mórz i 0- 
caanów ludami również smutnie 
się skończy 

Mając przed oczyma tak wy- 
mowne przykłady, Polska powin 
naby unikać wszelkich kroków, 
przypominającyak zakusy imper- 
jalistyezne w tej osy innej po- 
staci. 

A dostała też sama Polska 
bardzo wymówną nauczkę, © mało 
co nie stanąwszy nad brzegiem 
przepaści, Powinnaby więc prze- 
dewszystkiem skorzystać z włas- 
nago doświadezenia i nie popeł- 
niać powtórnie tak niebezpiecz- 
mych awantur 1 donkiszonad, afe- 
by nie powiedziano razem z poetą 
XVI wieku: 

„Nową przypowieść Połak sobie 
[kupi; 

„Że i przed szkodą i po szkodzie 
[głapt*. 

To, co się niedawno stało, by- 
fło w znacznym stopniu skutkiem 
mierzenia sił na zamiary, a nie 
zamiarów według sił. Dobrze jest 
„mierzyć siły na zamiary" i ,„po- 
rywać się z motyką na słońce, 
kiedy się ma za sobą potężne ple- 
ey i idzie sią w towarzystwie 
Mcznych i wzorowo zoręganizowa- 
uyoh armji. Inaczej może to być 
bardzo a bardzo ryzykowne. Tro- 
<ha zmysłu rzeczywisości nigdy 
mie zawadzi, Według stawa gro- 
bla. Wszystko w porę i na swo- 
jem miejsco. « 

Nasze czasy, czasy wjczerpa- 
mia, zniechęcenia i zdonerwowania, 
mie nadają sią jaż do woiełania w 
życie  Biłą orężną  srezytnych, 
wzniosłych i górnolotnych haseł. 
Trzeba bymczasem hasła te scho- 
wać do Bzuflady,eoczekując odro- 
dzenia lodzkości, a przynejmniej 
czasów, kłedy minie ostry napad 
żądzy niszczenia i znecania się, 
który jednak, zamiast mijać, prze- 
radze się w chroniczny, nigdy nie 
kończący się obłęd. 

Tymczasem wygląda tak, jak 
gdyby wciąż jeszeze żywionć w 


glebi duszy wielkie pląny i viel- 
wie zadania, bez zwracania uwag! 


na mrowie ludzkie, tonące w ng- 


dr. pogrążone w rezpźsyy | We- 


| gsizon o mmiłowanie, Ciągle jess- 
zza lak gdyby ignortje się rovpa- 


szliwy stan p ństwa 1 społeczeń 


atwa, 
lizny nia odstrasza wielkich 
dzów 1 „meżów onatrznościawrch*, 
Nie mają oni na mnirjszej litości 
nañ nedzarzami, tò jest nad Inż 
mi rierpiącrmi i rinącymi. 


tyłe może Polske, ila fnne kraje, 
zwłaszcza na wschód od niej po- 
łożnne. 
nosi, tn zupełnie wszystko felno. 
Istoty rzeczy to nie zmienia. 


włeley meżowie 
stawiafi jako swój rłówny eel o- 
swobodzenie nciemiężonych naro- 
dów i po zgnieceniu militaryzmu 
nmiemieckiero zarownienie Indom 
trwałewo pokojn. 
na obłada, maskująca żądze zro- 
bienia na wojnie korzystnego in- 
teresn. 
abłudzie tych, co w r. 1917 pod- 
kopal 1 zmietli krótkowzroczny i 
niedołeżny rząd tymczasowy Ro- 
sji, obiecując jej ludom pokój i 
chleb. I jedni i drudzy stwarza- 
H zarzewie wojny nieustającej, a 
raczej wojen nienstających. 


może „zwycięzców”, 
zwyciężeni i pokonani. 
zwyejezesmi pozostaną głód, nę- 
dza i śmierć. 


kiego został zatruty psychiką wo- 
fenną, pepehiką walki wszystkich 
ze wsrystkimi. 
łeeana jest przesycona miazmata- 
mi 
międzypaństwowej, międzynarodo- 
wej ł międzyklasowej. 


na długie lata wojną i wojny bez 
końsn. 
nam konflikt zbrojny między Ja- 
ponją s Ameryką, który to kon- 
flikt byłby szaleństwem ku zga- 
bie mietylko obu stron wałozących 
ale tskże ku zgubłe ostatecznej 
całej Indzkości. Anglja się stara 
usilnie o to, ażeby rozdmachiwać 
wojnę mieutłaganą w Irandji i w 
Indjseh wschodnich. 


formie, zagraża Czecho Słowacji, 
JugoBławji, 
i t. d. bez końca. Bezczełny wac- 


jen, prowadzących nas do zguby 
ostatecznej, mogłoby zaradzić jedy- 
nie stosowanie przykazań lekcewa- 
żonej 
sunków międzynarodowych i mię- 
dzypaństwowych. Ale na to się nie 
zanosi. 


kami sankcjonująca wszelkie zbro- 
dnie 


życie uczciwe i spokojne? Jest to 


gą w określonych bezspornych gra 


Widmo glodo, chłodu i go- 


wo- 


Mówiąc to, mam na myśli nie 


Ale do koro sią tò od- 


Nie mieli liteśei nad ludźmi 


enfenty, co wy- 


Była to wstręt- 


A jng niema co mówić o 


Niema dotychczas i być nie 
Wszyscy 84 
Jedynymi 


Organizm całego świata ludz- 


Atmosfora spo- 


niedrzejednanej nienawiści 


Ka tem zatrotśm ciele ludz- 
kości pokazują się bez ustankn 


to tu, to owdzie wrzody i wyrzn- 
ty, których nie podobna usunąć, 
nie wyleczywszy gruntownie cale- 
go organizmu, 


W Europie wschodniej mamy 


W danej chwili grozi 


Wojna, szy w tej, czy w innej 


Niemcom, Włochom 
choł i kabotyn D'Annazto prowa- 
dzi na własną rękę zbrodniczą 
imprezęswojny domowej, 

W Polsce i w krajach przyle- 


głych brak dotychczas warunków 


do uspokojenia i zażegnania nie- 
bezpieczeństwa nowych przeja 
wów „miłości bliźniego”, związa- 
nych z przelewem krwi i z nisz- 
ozeniem kultury. 


Niebezpieczeństwu ciągłych wo- 


moralności zwykłej do sto- 


Przeciwnie, coraz bardziej 
panoszy się | kieruje naszemi kro- 


„wielkich ludzi“ i ich naśla- 
dowców moralność międzynarodo- 
wa i międzypaństwowa. 

Czy wobec tego „zmartwych- 
wstająca* Polska może przyjść na- 
reszcie do równowagi i rozpocząć 


więcej niź wątpliwe. 

Wogóle niepodobna wybrnąć z 
chaosu i wszechstronnego rozprzę- 
żenia, o iłe nie stoi się pewną no- 


nicach. A Polsce daleko do tego. 

Obecnie, ze względu na wprost 
rozpaczliwe położenie państwa i 
społeczeństwa, Polska miałaby je- 
den jedyny nakaz dziejowy, wyma- 
gający bezwzglądnego posłuszeń 
stwa. 

Przedewszystkiem mierzyć za- 
miary na Siły i sią wsze!- 
kich zadań wielkopaństwowych, nie 
dających się osiegnąć dla braku 
środków i skutkiem ogólnego wy- 
czerpania. A więc dwa zadania do 
spelnienia: f 

na zewnątrz kończyć faktycznie 
wojnę nn wszystkich frontach i fak- 
tycznie zawierać pokój, o ile to 
oczywiście jest możliwe; 

ma wewnątrz zań zaprowadzać 


mienności i ogólnemu udeprawo- 


cie się kn stanowi 
ku stadjum przejściowemu od an- 
tropoida do człowieka. Wtedy wy- 
padnie, po Syzyfowemu, powtarzać 
muzykę dziejów ludzkości da capo 
al fine. 


końca i miary, staczamy się—t. |. 
nietylko my w Polsce, 
świat europejski, a może nawet 
i amerykański i wogóle cały świat 
ludzki, —staczamy się w otchłań i 
nic nas chyba nie ocali, Najlepiej- 
by więc było zamrużyć oczy i od- 
dać się bez zastrzeżeń 
władności*. 
czy i wymachuje rękami, dopóki 
go wir nie pochłonie, tak i my pro- 


Vanae sine viribus irael 


dzo 
bolszewików rosyjskich 1 żywio 
łów, która nie należąc oficjalnie 


ny Hiter. Pomimo. fe 


waniu zarównó urzędników, iako 
też calego społeczeństwa, bądź to 
uzbrojonego, bądź (eż nieuzbrojo- 
nego, W związku z tem zacząć na 
reszcie pracować 
nietylko niszczyć i wywracać do 
góry nogami. 


i wytwarzać, a 


Ale czy starczy na to wszystko 


sił i umiejętności? 


Nie ludźmy sie i powiedzmy so- 


bie szczerą prawdę, opartą na ob 
serwacji tego, co się dziele. 
co się dzieje, wygląda popostu na 
agoniją ludzkości, 
ostatnie podrygi wielkiego zbioro- 
wiska zionących nienawiścią istot 
dwunogieh, sunących szybkimi kro- 
kami ku przepaści. 
szów, którzyby temu  zapobiegli. 
Będzie to słuszna kara za ogrom 
zbrodni i nieprawości. 


A to, 
Są to jakgdyby 


Niema geniu- 


A może będzie to tylko cofnię 
pierwotnemu, 


Prowadząc wojnę i wojny bez 


ale cały 


„sile bez- 
Ale, fak tonący krzy- 


bujemy różnych protestów i zaże- 


gnywań. brzmiących beznadziejnie 


w ogólnym chaosie zniszczenia. 
(Próżne 
bezsilne gniewy!). 

W poczucłu bezsiły f bezna- 


dziejności we mnie osobiście, a są- 
dzę, że także w wielu innych, mo- 
gących powiedzieć o sobie: „cier- 
pig, więc jestem“, nad wszystkiemi 
Innemi poruszeniami i stanami du 
szy górwie tak zwane taedium vitae, 
t. j. wstret do życia, które oby się 
Jakrzżorądzej skończyło! 
d 


rąc zaś agonię ludzkości, 


należałoby przyspieszyć koniec i 
przerwać te męki. 
Ordona* 
że kiedyś Róg wysadzi w powie- 
trze tę ziemię, jak Ordon swą re- 
dutę. Teraz możnaby użyć w tym 
samym celu innych, bardziej współ 
czesnych środków. Oto należy so- 
cie życzyć, ażeby jakieś gazy tru 


Ww  „Reducie 
Mickiewicz przepowiada, 


jące pokryły całą ziemię na prze 


ciąg choćby tylko kwadransa i na 
wysokości przynajmniej trzech ki- 
lometrów. tak żeby nie ocalał na- 


wet żaden z tych gadów dwuno- 


gich, które rzucały z aeroplanów 
bomtby nietylko na uzbrojone hor- 
dy nieprzyjsciół, ale także na nie- 
winnych [udzi i na kwitnące mia- 
sta. 


Będzie to najlepszy i najpożą- 


dańszy finał dziejów ludzkości. 


A jednak czy warto było „zmar- 


twychwstawać*, ażeby znowu spo- 
cząć w grobie na zawsze? 


Kolonja rosyjska w Paryżu. 


Rząd franenski zabrał się bar- 
ostrn do olbrzymiej ilości 


do tej partji symnpatrznią z nią 1 
popiersią ją w ten lub inny spo- 
sób, Władze policyjne francenskie 
przeprowafjziły cały szereg rewi- 
zji i aresztowań w tych sferach. 
Trzecia Rrecrpospolita franenske 
w interesie własnym chee ste pò- 
zbyć owych nieproszonych paso- 
żyłów. którzy ciąrną soki z Fran- 
eji, są Zarazem jej najgorszymi 
wrogami. — Drienniki paryskie 
przynoszą toż pełna z 'nmiewają- 
eyeh sreregółów o bolszewikach i 
sympatykarh bolszewizmu rosyj- 
siiego w Paryżn. 


Zmysł przewidujący prezesa 
ministrów Clemenceau. 


Pierwszy franenski mg stann, 
który zwrócił nwagę na holszewi- 
ków rosyjskich, gnieżdzących sią 
w Paryżu i demoralizojących eate 
życie franenskin był Clemenesav. 
On to wykrył, że powne żrwieły 
komusistresne rosyjskie petrafiły 
wślinnęć sią do franenskiege mi- 
rieterjum spraw wewnętrznych w 
skozio kie] na csele tego mini- 
storjam st DY rażykz|- 


ciaru swoją akcją. 


żydem i pomimo, ża Glenrnonan 
okazywał wobec żydów bardzo 
daleka itaca pobłażliwość w tym 
wypadka OClamanerau nie zawshał 
się przed rozkazem znaresy'nwa- 
nia Malyv'ega i postawienia rọ 
przed sąl. Wyrok wypal ua 
"Talvr'ego lruzgoczący. Skazano 
vo na wygnanie z Francji. Ró- 
mzocześnie sąd stwiarlził, że Mal 
Ty za pieniądza rządu franruskia- 
ge utrzymywał szeree dzienników 
bolsznwiekich } wrpłacał zapomo- 
gł azitatorom belęzewiekim. 


Pierwsze wyroki na holsze- 
wików. 


Po ukaranfu Malvy'eso przy- 
szedł cały szore” innrvch wyro- 
ków na holsze ików rosyjskich 
osiadłych w Paryżv. Do takich 
wyroków należy skazanie nieja- 
kiero Rappnporta za rozsiawanie 
niepokojących pogłosek, które 
mogły osłabić odporność bojową 


Francji. Wprawdzie dzienniki s80- 


cjaliatrczne francuskie występują 
ostro przeciwko tego ro*rain sro- 
mieniu bolszewików  rosrjskich 
we Francji, ala władze francuskie 
ną Szczęście nie pozwalają się za- 
straszyć i prowadzą w dalszym 
Terażniejsze 
aresztowania bolszewików są za- 
tem dalszym ciągiem akcji obron- 
nej podjętej przez p. Clemencean. 
Wszystkie aresztowania wykazały, 
że bolszewier systematreznie na- 
syłali swsieh arentów da Francji 
i szerzyli belszewizm wśród mas 
żydowskieh, zamieszknjącyech TF 
Paryżn i innych wielkich miastach 
francuskich, jak to: Marsylji, Ljo- 
nie, Bordean, Tulonie. 


Kolonja emigrantów rosyjskich. 


Na drusa część kolonji rosyj- 
skiej we Francji skladaja się ci 
rosjanie, którzy do 1917 roka na- 
lsżeli do sfer wojskowej, nrzędni- 
czej i obrwateiskiej Rosji car- 
skiej, — Ta kolonja przypomina 
swoim składem i kolajami swego 
życia Historię emigrantów fran- 
coskich w czasie Wielkińj rewo- 
Inoji. 

Wszyscy ei rosjanie i rosjanki 
jeszeze prze1 kilkn laty żyli w 
wielkim destatkn i nie wiedrieli 
eo to: jest praca ręczna. Dziś 
prawie WwSztneY są zmuszeni zająć 
się pracą Ńrrezną, aby zarobić 
na kawałek ekl-ba. Dużo z pań 
rosrjskich ofdaje się krawiec- 
rzyźnie, inne prowadzą z0spodar- 
stwa mleczne, inne zająły się ro- 
botami recznemi, Meżczyźni po- 
świecają się ogrednictwu, różwo- 
żenin prodnktów spożywczych. 
Para zamożniejszych rosjan, któ- 
rzy zdołali uratować bądź ta gu- 
tówkę w rlneie, bądź kosz*ownoś- 
cj, za póma 3 tego kapitala poza 
kładali pr - 'siębiorstwa, w któr 
rych zatrudniają przeważnie ros- 
jan, dawnych swoich znajomych z 
naj wytworniejszego towarzystwa w 
Petersburgu i Moskwie. Ale są i 
tacy, którzy się pnścili na złą 
droge. Ozęść dawnych efieerów 
gwardji ecsarakiej należy do wy 
rzutków społeczeństwa! ci też w 
najbrudniejszęy Sposób zarabiają 
na życie, w którem nedza i zbro 
dnia są porłncane z wierzełltu 
blichtrem mody i przepychn. Inni 
wreszcie oddają się politykowanin 
bezpłodnemu, *łótniom í wymy- 
siom na cały świat, Do tej sfery 
należą i ci rosjanie, którzy nir 
mogą Się posodrić z rskrzesze- 
niem Pols"i " * rm sią zdaje, 
że Polska ll a zostać krajam 
Jrzywisiańs :n, wydanym in łap 
bezwzględnej rusyfikacji. 


Kamne prrcdiw madem mwlełów. 


GDANSK, 15 luteqe. (Pat). — 
Dzienniki tntejsze donoarą, Że 
między marywsrmami w Kronssta- 
dzie a władzami sowienskiemi pä- 
nnje w dalszym ciągn napięcie — 
Marynarze kronsztacey wysłali do 
Moskwy delezaeję z Żądaniem do- 
starczenia środków żywności. — 
Delegaeja w Moskwie została a- 
resztęwana. Trocki polecił roz- 
wiązać radę marynarską w Kron- 
srtadnie. 

Ha rosten ten odpowiedzieli 
meryzarsa Mhwoseztadzey areento- 
waniem wawystkich oqwilarch n- 


jestirzędników awiochich ś Kron- 


sztalzie, Wojska sowieckie wysł 
na z Moskwy do Kronszbadu Za- 
chowały sie. biornie. Petersburg 
znajduja się od wilka admi po 
zrożbą bombardowania przez ar 
lerię kronsztadzką. 


WARSZAWA, 15 latego. /(Bast+Rr 
ją |. Z Helsingforsu radęhodzą: 
amości, potwierdenjące pogł 
bunein marynarzy w Kronszłacie, 
tersbergowi grozi sbombardo 
przez artylerję kronsztacką. 


Roch bai w Forza. 


Policja przylapała w Badał 
nie potajemne zebrania syndyk 
listów. Sohwytano 80,600 legft 
macji, wielką ilość broszur anars 
chistycznych i dokonane licznre 
aresztowań. 

W Bilbao zostało awięrtowy« 
i4-n syndykalistów, a w Testaa 

W Barcelonie dwnch mulars 
należących do syndykatu został 
napadniętych przez nieznajomye 
nzbrojonych w rewolwery, Jeden 
z nich został zabity, drugi zra 
niony. 


Bezrobocie w Barfieie. 


BERLIN, +5 Intego (K. P.) 
Liczba- bezrobotnych w Berlini 
ciągłe wzrasta. W październiku 
r. ub. zarejestrowano 50.000 ber 
robotnych; w grudnia ilość por 
bawionych pracy wzrosła dó 57,00 
(45,000 mężczyzn i 12,000 kobiet), 


Ayitacja kemenistycma, 


WIEDEŃ, 15 lutego. (Pat). „Polizei 
Korespondentz” donosi, że wczoraj zo- 


P 


eg 
no znaczną ilość pism komunistyczny 


PARYŻ, 15 imtego. (Pat). Havas, 
Śledztwo w sprawie propagandy bol- 
szewickiej we Francji trwa-w dalszym 
ciągu. Znaleziono dokumenty ujawniły, 
że Salewski, przysłany do Cz przez 
centralne biuro propadandy bolszewie- 
kiej, znajdujące się w Berlinie miat de 
swej dyspozycji łundusz w wysokosel 
200.000 franków, zdeponawany w banku 
w Paryżu, Sledztwo prowadzi się rów- 
nież w wielu miastach prowincjonalnych. 
Dokonano licznych aresztowań, 


(-) Angielska  niszawisła  partja 
robotników przyjęła rezolucją odrzu- 
cającą 21 wniosków postawiońych przez 
sowiety moskiowskie. 


Skrajne skrzydła fran. gonerzluej 
konfereneji pracy poniosło nową klerke 
kandydaci ekstrenistów na stanowiska 
administratorów giełd pracy poki 
zostali w głosowaniu prus kandydk- 
tów wiąkszości, których lista 
w całości 243 głozami przeciw 24. 


Z żałobnej karty’ 


S. p Aniela Szycówna. 


Przedwezoraj zmarła w War- 
prawie é. p. Aniela Szysówna, 
wybitna pracowniczka na niwia 
pedacogiczno-wychowawozej, ati- 
tarka licznych prac z tej dzirdri- 
ny, jak: „Nauka w domm“, „Gra 
matyka polska dla dzieej, mrory- 
nających się uczyć Ssystematycy= 
nie", „Czytanki stopniowane dla 
domu i szkoły*, „Na wsi i w mist- 
cie*, „W kraju i na świecie”, Ror- 
wój pojęciowy dziecka w ckresie 
od lat 6—12", „O zadaniach i me- 
todarh psychologji dziecka”, rzewą 
napisana wskutek nohwały sekel 
psqebologioznej X zjardu leksweg 
półskich itd, 

W r. 1902 została redxktertę 
tygodnika dla dzieci „Moje Pi- 
semko*, tworząs x niego dosko- 
unla wydawnictwo, rozchwytywswe 
przes młodocianych ezytelników. 

É. p. Aniela Szycówna wrodrśła 
się w Warszawie, w r. 1889. Te 
kaztałetła się i tu wreszcie ppe 
dmija gywot na pracy ned wycho- 
waniem młodego pokolenia, sys- 
kając nyrepatją i sażetnok w ko- 
łaen tak wychowaweów, jak i 
włośdnieży. ; 


4 


Łódż. 


— 


Odpowiedź 
„łurjerowi Łódzkiemu”. 


„Kurjer Łódzki* w numerze 
niedzielnym poświęcił nam łaska- 
wie swój wstępny artykul, utrzy 
many zresztą w tonie nawskroś 
karozemnym i ordynarnym. 
Asumptem do wystąpienia tego 


był artykuł Czesława Ołtaszew- 
skiero p. t „Klerykalizacja pań: 
stwa”, zamieszczony w „Głosie 


Polskim“ w nr. 42 (sobota), Ar- 
tyko} ten ustalał trzy tezy: 

1) publicystyka posiada bez- 
względna prawo krytyki stosun- 
ków społecznych i politycznych, 
przyczym krytyka ta jest korzyst- 
nem zjawiskiem twórczem;, 

2) ostatnie uchwały sejmowe 
w sprawach wyznaniowych są 
szkodliwe dla państwa i świad- 
cza o niesłychanej w XX wieku w 
Eoropie klerykalizacji Polski; 

3) prawica idzia na rękę temu 
„prądowi, lewica zaś nie dość e- 
'nergicznie mu się opiera. © 

Niestety, słaba inteligencja an- 
tora  ulfcznikowskiego artykułu 
w niedzielnym „„Kurjerze Łódzkim'* 
nie może zrozu sieć uawet treści 
tych wywodów. Strach przed 
prawdą odbiera mu wogóle zdol- 
ność rozumowania. Dlatego też 
krzyczy obłędnie: „Głos Polski 
zdobywa się co pewien cżas na 
zohydzenie tego, on dla narodu 
polskiego jest święte”...  „Ołta- 
szewski pcha na barykady lad 
polski*.. „Głos Polski", prowadzi 


robotę poważniejszą, mającą na 
celu podkopante w nas tego, eo 
czcimy, a nauczanie tego, czem 


sią brzydzimy”... 

Rożumiemy doskonale, ża „Kur- 
jer" brzydzi sią krytyką, że woli 
pod koreem trzymać takie szko- 
dliwe zjawisko, jak predominacja 
renkoji i kleru w Sprawach poli- 
tyki; wiemy, że bôl go zohydna- 
nie w oczach opinji — tej prawi- 
ey sejmowej i rządowej, która 
spowodowała utratę Warmii i Ma 
zurów, Ślaska Cieszyńskiego, rro- 
zi Wileńszczyźnie i Sląskowi Gór- 
nemu, podarowała Polseo traktat 
|6  mnmiejszodciach  narodowyoh, 
prowadzi wreszcie do bsankrnotwa 
| ekonomicznego. 

Endecja, do której i „Kurjer” 
zaliczamy, salwuje się noieczką 
przed odpowiedziałnością, wołając 
|sknajsłośniej: „Trzymaj złodzie- 
ja”. 


"rg i banałny i każdy się na nim 


| pozna. 
My nie obawiamy się kalumcji 


całkowitą wiarą w słnaszność spra- 


idei. Nie chcemy barykad, ale 


tej trójcy: paskarza, obsrarnika I 
kleru wszystkich wyznań. 


lityczną stronę napaści, ta bowiem 


nonimowe oszczerstwa i ingynna- 
cje osobiste uważamy za brud, 
który tego tylko kala, kto niu 
rznoa. 


Z. Rady Miejskiej, 


Podwyższenie taryfy tramwajo- 


strackich. 


dy rozpoczęto od odezytania kilku 


wyższenia  poborów 
szkół powszechnych w Podbi. 

Rada Miejska uchwaliła podwyż- 
z z dniem 1 stycznia r. b. wysokość 
0 
wypłacanego z funduszów miejskich 
nauczycielom miejskich szkół po- 
wrzechnych, do mk. 3,000 miesięcznie 
da każdej miły nauczycielskiej, bez 
waględu na stopień słuźbowy oraz stan 
rodzinny tejże, » tym jednak zastrze- 
żeniem, iż pierwsza, przewidywana w 
m. lutym r. b. pow borów dla 
ogółu pracowników miejskich wzglę- 
dem nanczycielstwa eykół powszooh- 
wych stosowaną nie będzie. 

Z kolei rozważano wniosek, doty- 
ezący rewizji nchwały Rady Miejskiej 
w sprawie podwyższenia taryfy tram- 
wajowej do 12 marek 

Po dłuższej dysknsji pos 


Br 
d 


„Mle trick złodziejski jeet sta- 


ii podstępnych prowokacji i » 


wy postępu połskiego pracować 
będziemy nadal aż do zwycięstwa 


bie chcemy również okopów świą- 


Odpowiedzieliśmy tylko na po- 


widzimy jedyne, zgodne z etyką 
driennikarska, połe polemiki. A- 


wej | gazowej. — Nowe pensje 
maaczycieli i urzędników mragi- 

Na wczorajszem posiedzoniu obra- 
komunikatów poezem przystąpiono do 


rozpatrzenia wniosku w sprawie pod- 
nauexyoielstwa 


rowolnego dodatku ekonomicznego, 


następującą nową taryfą tramwajową: 
Pona blatów dla dorosłych do godz. 9 
rano — 10 mk, po godz. 9 rano — 12 
mk: opłata xa korespondencję 6 mk.; 
za bilet dla młodzieży szkolnej i woj- 
skowych niższej szarży 5 mk., dla woj- 
skowych wyższej szarży 8 mk. Za bi- 
let miesięczny dla urzędników miej- 
skich — 300 mk; dła innych osób — 
2,400 mk, Taryfa obowiązywać będzie 
od 18 lutego. 

Nastąpnie zgodnie z wnioskiem 
magistratu, postanowiono podwyższyć 
pensje pracowników miejskich z dniem 
15 stycznia a 50 proc z pozostawie- 
niem dodatku rodzinnego w dotychcza- 
sowym rozmiarze, mianowieie po 100 
mk. na żonę i dziecko 

Uchwalono jednoczenie podnieść 
w tym samym stosnnku pensje człon- 
ków magistratu. 

W końcn zaakceptowano. wniosek 
magistratu, dotyczący podwyższenia 
taryfy za gaz z dniem 1 lutego r. b. 
mianowicie do mk, 520 za 1000 stóp 
kubicznych 


PWZ=YNYTOZIZWYOROSTEZE 
TEATR MIEJSKI (Dzielna 10) 
nod dyr. A, Zelwerowicza. 
Sroda, 10.11. po cenach zniżonych 
pChbory z urojenia“, kom. w 3 akt. 
Moliera. > 


Wiadomości bieżące. 
Zapisy na pożyczkę państwową 


Urząd pożyczek państwowych 
podaje do wiadomości, że zapisy 
na 5 proce. długoterininową po- 
życzkę z r. 1920 zostały przedłu- 
żone do 30 kwietnia 1921 r.(Pat) 


Osobiste. 


Z dniem 14 b. m. objął orze- 
dowanie nowy wicoprezydont mia- 
sta p. Stnpnieki, dotychczasowy 
radny m. Lwows. 

P. Stupnieki jest prawnikiem 
z zawodu, przez czas Ułnższy 
pełnił obowiązki sędziego 


Podwyżka dla urzędników 
miejskich. 


Po długich staraniach magi- 
strat otrzymał z min. skarbn ze- 
awolanie na zastosowanie podwyż- 
ki dla pracowników miejskieh z 
zastrzeteniam jednakże, że pod 
wyżki obowiązywać mnszą coraj 
mniej do kwietnia. W razie gdyby 
Magistrat udzielił w tym czasie 
jakichkolwiek podwyżek, przyzna- 
ne przez ministerjam skarbu sab- 
sydjum będzie eofnięte.  Subsy- 
djam tma być wypłacone w trzech 
ratach. 

Jak wiadomo podwyżka przy- 
anana pracownikom miejskiiu wy- 
nosi 50 procent dotychczasowych 
poborów i obowiąznje od 15:g0 
stycznia, 


Rozmowy telefoniczne w święta. 


- Wydano rozporządzenie, aby w 
niedziele i święta urzędy telefo- 
nów międzymiastowych przyjma= 
wały nadal nietylko pilna lecz i 
awyczajne rozmowy telefoniczne, 
(E.-E.) 


O urządzanie kwest publicznych. 


Departament prezydjalny woje- 
wództwa łódzkiego nadeslał do sta 
rostów i komisarza rządu ra. Łodzi 
przepisy dotyczące urządzania kwest 
publieznych, celem ścisłego ich prze- 
strzegania. 

W myśl tych przepisów wszelkie 
kwesty publiczne bez piśmiennego 
pozwolenia właściwej władzy admi- 
nistracyjnej są wzbronione; wyjątek 
stanowią kwesty w kościołach. Po- 
zwolenia na kwesty wydaje na wo- 
jewództwo—wojewoda, na starostwo 
—stsrosta, na miasto wydziełone 
z administracji ogólnej — komisarz 
rządu. Pozwolenie winno zawierać 
nazwę instytucji, urządzającej kwe- 
stę odpowiedzialną za nią, cel kwe 
sty, termin oraz miojsee takowej. 
Wszelkie kwesty, połączone ze sprze 
dażą biletów wygrywających oraz 
licytacja dobroczynne wymagają spe- 
ejalnego pozwolenia odnośnej wła 
dzy administracyjnej. Instytucja pra- 
gnąea urządzić kwestę  pabliczną, 
winna w podaniu wskazać; 1) kiedy 
i przez kogo inetytucja została z8- 
legalizowana; 2) jakiego rodzaju i 
na jaki cel kwesta ma być urządzo- 
na z podaniem szczegółowego pro- 
gramu; 3) w jakim lokalu, należą- 
eym do instytucji społecznej lab 
finansowej i w jakich godzinac!: od- 
będzie się obliczanie zebranych ofier 
a to celem delegowania przedatawi- 
ciela odnośnej władny udministra- 
cyjnej dla mapatowania prze obli- 


Sroda 16 Intero 1821 r, 


Rwesty publiczne na ulicach 
miasta i w lokalach publicznych 
mogą być dwojakiego rodzaju: zam- 
knięte i otwarte. 

W razie njawnienia, że jakako! 
wiek kwesta lub zbiórka odbywa sią 
bez zezwolenis wiadzy, osoby nrzą- 
dzające kwestę, oraz osoby kwestu- 
jące, a także zarząd instytneji win- 
ne być pociąqnięte do odpowiedzial- 
ności sądowej; zebrane zaś ofiary 
po ścisłej ich wizytacji w komisar- 
jacie policji sekwestrnją sią z jed- 
noczesnem przekazaniem ich do dy- 
spozycji właściwero sądu, 


O syndykat dziennikarzy 


Przed kilku. miesiącami komi- 
sja organizacyjna Syndykatu dzien- 
nikarzy łódzkich przesłała wła- 
dzom do zatwierdzenia swój sta- 
tut, Powędrował on podobno do 
województwa i... ngrzązł, nie dsa- 
jąc o sobie znakn życia, Tymcza- 
sem sTndykat znajdoje sią w ja- 
kimś chromicznym stania zawie” 
szenia, a sprawy zawodowe, które 
miał on regulować, spoczywają w 
błogim spokoju. 

Ciekawi jesteśmy, czy notatka 
naszą obudzi śpiącego referenta 
wojewódzkiego 


Opłata za ładowanie cukru. 

Departament aprowizacji woje- 
wództwa łódzkiego zawiadomił sta- 
rostów i komisarzy aprowizacyjnych 
przy magistratach miast Łodzi i Pa: 
bjanic, ze zgodnie z reskryptem 
ministerstwa aprowizacji, i w myśl 
porozumienia  ministerjum skarbu 
ze związkiem zawodowym cukrowni 
Królestwa Polskiego — cukrownie 
uprawnione są do pobierania od od- 
biorców za załadowanie cukru na 
wozy, względnie wagony po jednej 
marce od 100 klg. Powyższe należy 
uwzglądniać przy kalkulacji cen cu- 
krū, nadsyłanej  kaźdomiesięcznie 
przy syrawdzaniu z obrotu cukru 
do województwa. 


Rejestracja rodzin poiegłych 
lub zmarłych wojskowych. 


Na mocy rozporządzenia prezy- 
denta ministrów i ministra spraw 
zagranicznych w porozumienia z mi: 
nistrem spraw wojskowych, mini 
strem spraw wewnętrznych i preze= 
sem głównego urzędu likwidacy jnego 
z dnia 25 listopada 1920 r. zarzą- 
dzoną zostala rejestracja należytości 
przypadającej Rzeczypospolitej od 
Niemiec z tytułów emerytur i zapo- 
móg dla wojskowych, ofiar wojny 
2 b. armji rosyjskiej, oraz osób, 
które były przez nich utrzymywane. 

Ponieważ do rejestracji rodzin 
b. wojskowych nie wszystkie rodzi- 
ny zgłosiły swe prawa, zarządza się 
ponowną rejestrację, która ma ukoń- 
czyć się dnia 25 lutego b. r, a do 
której winny się zgłosić te rodziny, 
które dotychczas nie zgłosiły swych 
pretensji. 

Należą tutaj: 1) wdowy po zabi 
tęch na wojnie, zmarłych w niewoli- 
albo z powodu nieszczęśliwych wy. 
padków, lub też trudów wojennych. 
2) dzieci po byłych ofiarach wojny” 
3) w razie braku bliższej rodziny 
ich ojeowie i matki, względnie przy- 
brani rodzice, jako tez dziadowie 
i babki ofiar wojny. 

Rodziny poszkodowaujch, t. j. 
osoby należące do tej kategorji, z8- 
mieszkałe w Łodzi mają zgłaszać 
się bezwłocznie do oficera ewiden- 
cyjnego na m, Łódź przy P K.U. 
28 p. Strz. Kau. (Sienkiewicza 3-5), 
gdzie otrzymają: „Arkusz rejestracji 
odszkodowań emerytalnych rodziny 
po byłym wojskowym urmji rosyj- 
skiej*, którzy po wypełnieniu i ze- 
braniu potrzebnych dokumentów 
zwrócą temnż oficerowi ewidencyj: 
nemn na m. Łódź do dnia 25 lutego 
1921 roku. 

Rejestracja nie przesądza osta- 
tecznego uregulowania przez rząd 
Rzeczypospolitej pretensji, zgłoszo- 
nych w arkuszu rejestracji, i nie 
uzasadnia roszczeń poszkodowanych 
z tego tytułu do skarbu Hzeczypo- 


spolitej. 
Rewidenci z S.S.S. 


Wezoraj do piekarni I. Popera, 
przy ml. Konstantynowskiej 26 przy- 
szło dwuch ludzi, którzy mianując 
się rewidentami, delegowanymi przez 
władze, oświadczyli, 14 połecono im 
dokonać szczegółowej rewizji. Jakoż 
splądrowawszy cały lokal, przyby- 
sze, będąc pijani, zaczęli wymyółać 
Poperowi. Właściciel piekarni, po- 
dejrzeweiąc, że ma do czynienia 
z samoswańcami, posłał natychmiast 
po Rolieją, ztóra aresztowała paeudo- 


rewidentów. Okazało się, że są to 
członkowie Samopomocy spożywsów 
Idel Fromer (zamieszkały przy ul. 
Franciszkańskiej 20), Antoni Kło- 
siewicz (zamieszkały przy ul. Szkol- 
nej 11), którzy bezprawnie przepro- 
wadzili rewizję. Sporządzono pro- 
toknł, celem pociągnięcia ich do od- 
powiedzialności. 


Zakaz film. 


Rząd zabronił przywozu i pro- 
dukowania film, przedstawiających 
morderstwa, kradzieże i inne 


Potanłenie nici. 


Firma angielska „Nawaca” 
przysłała ze swej centrali w Lon- 
dynie polecenie obniżenia cen ni- 
ci „newskich* o 80 proc. Fakt 
teu wywołał bardzo silne wraże- 
nie w kołach handlowych. Z tego 
powodu doszło na czarnej giełdzie 
warszawskiej do zwyżki funtów 
angielskich, na które jest duży 
popyt ze strony kupców, handlu- 
jących nićmi, którzy spieszą sią 
z dokonywaniem zamówień arty- 
kałów newskich, płacąc funtami. 


O wypadkach zarazy u konl. 


Województwo łódzkie odwołlało 
sią do starostwa i kornisarza rządu 
m, Łodzi, naskutek rozporządzenia 
ministerinm rolnictwa i dóbr pań: 
stwowych, polecając, aby referent 
weterynaryjny o każdym wypadku 
arzędowego sprawdzenia zarazy stad- 
niczej u koni zawiadomił także bez- 
pośrednio zarząd, stadnin państwo 
wych ministerjnnł rolnictwa. 


Z Patronatu nad więźniami. 


Zebranie członków stow. „Patronat 
nad więźniami” odbędzie się jutro, w 
czwartek, o 4. 5 pp. w Sali okredowej 
komisji NE hi zawodowych ul, Ale- 
ja 1 Maja 2. 

Wejście na salę za okazaniem le- 
gitymacji czlonkowskiej. 


Teatr Polski. 


Dzisiaj dła zrzeszeń inteligenckich 
„Chory z urojenia” Moliera po raz 16 
Jutro premjera „Ciotuni” Fredry. Do- 
skonała ta komedja stylowa pełna naj- 
wytworniejszego dowćlpu i niefrasobli= 
wej jowialności otrzymała wyjątkowo 
staranne opracowanie. Próbami od 6 
tygodni kieruje p. M, Brokowski. Szta 
ka idzie oczywiście bez suflera. 

Najbliższą mowością naszej sceny 
będzie współczesny dramat Z. Wojnaro= 
wskiej p. t. „Noc” o' podkładzie społe- 
cznyin. Wstrząsający ten obraz z życia 


ludu roboczego w reżyserji , Zelwe- 
rowicza i w wykonaniu Karabicj Krzy- 
wickiej, Wrześniowskiej, Za skiej 
Bieleckiej, Pilarskiego i Skalskiego” 


wejdzie na repertuar we wtorek dnia” 
22 b. m. 


T. M. M. 


Dzisiaj w Towarzystwie Miłośników 
Muzyki wystąpi ulubieniec łódzkiej pu- 
bliczności, wielce utalentowany pianista 
p Karol Szreter. W programie utwory 

ach-Busoniego, Beethovena, Szumanna, 
Brahmsa, Liszta i in. 


Obława i rewizje. - 


Idąc za otrzymanemi drogą poufną 
informacjami, iż w różnych sklepach 
i mieszkaniach prywatnych w dziel- 
nicy Staromiejskiej i na Bałutach u- 
krywane są różne towary manafaktu: 
rowe örar artykuły żywności, przezna- 
czone na pasek, władze policyjne 
dokonały wczoraj szczegółowej rewizji 
w wielu domach  wzmłankowanych 
dzielnie. f 

W tym celu uruchomiono liczne 
oddziały funkcjonarjuszów policji pie- 
szej 1 konnej: część poliejl osaczyła 
sklepy i dómy, inni za$ wkroczyli do 
wnętrza celem rewidowania wszystkich 
ubikacji Przeszukiwano wszystkie 


lokale, składy, mieszkania prywatne, |; 


piwnice, strychy itd. Rewizja dała 
dodatnie wyniki, gdyż znalexiono mnó- 
stwo przeróżnych towarów, nagróoma- 
dzonyeh drogą nielegalną w nadmier- 
nej ilośel. Właściciele ich, świadomi 
dobrze celu przechowywania tych za- 
pasów, nie chetel dać żadnych wyjaś- 
nień. Znalezione towary skonfisko: 
wano, sporządzono protokuły, celem 
pociągnięcia włażciciołi do odpowie- 
dstalności. 

Niezależnie od rowiaji policja do- 
konała obławy na ulicaeh, zatrzymo- 
jąc każdego niogącego lub przewożą- 
cego towar, celem wylegitymowania 
się x prawa posiadania danego towaru. 

Wartość skonfiskowanych towarów 
obliezają na kilka miljonów marok. 


Wypadki. 


Pożar. Wczoraj, w zagrodzie mie- 
szkafńca wsi Nowe-Złolno, pow. łódzkie- 
go, dm. Danai Stanisjawa Stańczyka, 
wybecnt groźny pottar. Na rutunek po: 
F: „ludność miciscowa, 
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straż z Rąbienia. Rozwinięta akcje 
energiczna zdolała pożar umiejscowić, 

Jak dochodzenie ustaliło, pozar pó 
wstał z nieostrożnega obchodzenia się 
Michaliny Stańczyk z lampką naftowa, 
która była obecną w oborze przy doje- 
niu krów. 


Podrzucone dziecko. W dniu 4-ym 
b. m. podrzucono dziecko przy uł, Skwe: 
rowej N: 15, Zwyrodniałą matką jest Kes 
tler Chaja, zamieszkała przy ul. Cegiel- 
nianej Ne 57. Aresztowano ją. 


Co kradną? W dniu 10 b. m. nies 
znani sprawcy dokonali kradzieży towa- 
ru manufakturowego i ciiustek na sumę 
500,000 mk. za pomocą włamania ze skła: 
du Saula PEER przy. ul. Ogro- 
dowej M 1. 58 sztuk towaru manufaktu- 
rowego i 25 chustek odnaleziono w Ka- 
nale rzeki Łódki naprzeciw domu przy 
ulicy Podrzecznej M 14, 


— W dniu 11 b. m. dokonano kra 
dzieży z mieszkania u Bajli Schuchman 
sumę 30,000 mrk. Sprawczynie Anto- 
ninę Leszczyńską aresztowano i prze- 
słano do więzienia przy ul. Milsza, da 
dyspozycji władz sądowych, 

— W Szpitalt Wojsk. Okr. przy uł. 
Pańskiej JM 135 skradziono bielizny na 
sumę 4,000 mk. Sprawczynię kradzieży 
Apolonję Karasińską aresztowano i prze: 
słano do więzienia przy ul. Milsza. 


Zgierz. 
Znaczna kradzież. 


W fabryce „Kruschego i Lorentza” 
przy uł. Generała Dąbrowskiego Ne 11 
w Zgierzu nieznani złodzieje wybili o- 
twór w ścianie murowanej pod oknami 
składów i tą drogą dostawszy się do 
wnętrza skradli 18 sztuk czarnej Sa- 
tyny wartości 200,000 mk. ` 


— Do zabudowań SWR 
Władysława Janiszewskiego, przy ulicy 
Andrzeja 16 w Zgierzu, dostali się zło- 
dzieje po wyłamaniu ściany drewnianej 
i wynieśli kilkaset funtów mąki żytniej 
oraz 400 funtów mąki pszennej ogólnej 
wartości około 100,00 mk. 


Zabita przy Ścinaniu drzewa. 


Wczoraj, przy ścinaniu drzewa w te- 
ste miejskim „Ökreglik” s rewirit, 
została zabita 58-letnia Ewa Kralikow= 
ska, zamieszkała przy -ul. Joselewicza 
w Zgierzu. Zwłoki zabezpieczone do 
zejścia wladz sądowych. 


Z muzyki. 


Ostatni koncert popołudniowy 


Koncerty popołudniowe, traktowane 
w ubiegłych sezonach często zbyt po 
macoszemu, jak pod względem progra- 
mu tak i wykonania, w bieżącym Sezo- 
nie stanęły na wysokości zadania w tym 
sensie, że dorównały symfonicznym kon- 
certom poniddziałkowym, nie zatracając 
swego charakteru muzyki przystępnej, 
naaczającej. 

Program ubiegłej niedzieli b posia 
nawet przeciętny występ symfoniczny, 
szczególnie treścią: aoiyszeliónzy 4t 
Beethovena, koncert wiolonczelowy Sain 
Saensa, warjacje „Roccoco” Czajkow- 
aiao i szereg utworów fortepiano- 

c 


Między „Eroięę” i „Przeznaczeniem”* 
dwoma potężnymi monumentami filozo- 
ficznego tragizmu, powstała 4-ta symfo- 
nja, pelna pogody i słońca, skoczności 
i/humorn, iście szekspirowskiego. Czy 
skoczne rytmy części pierwszej, czy też 
dalekie echo Haydna w powiązaniu ze 
źródłem beethovenowskiej „pastoralno- 
ści” w części drugiej, czy wreszcie prze- 
kamarzania dzieciaków wiejskich w czę: 
ści trzeciej, lub „davtdsbiindler'owska 
wojowniczość finałi—wszystko oprotnie= 
nione jest radością Szczęśliwego i roz 
bawionego dziecka, którego nawet mats 
przelotny R w kącikach ust po 
godny uśmiech. Wykonanie symfonji by- 
ło naogół dość dobre, chociaż drzewo 
nie wszędzie dopisywalo, a niektórym 
kę o brakło tej klasycznej ucie- 
chy ia. 

azńnaczyłem już, że koncert ponie= 
działkowy miał dwuch solistów. P, Jasza 
Szwarcman jest wiolonczelistą bardzo 
wysokiej miary. Posiąda czystą intona- 
cję, rozwiniętą technikę i talent, pozwa- 
ający mt na oryginalne traktowanie 
odtwarzanych utworów. Jeżeli w prze- 
pięknym pod- względem .melodyjności i 
zwięzłej budowy koncercie Saint-Saen- 
są niektóre miejsca, a w warjacjach 
„Rococco” ogólry charakter, wyzierają- 
cy z każdego taktu, od tytulu począw- 
szy, nie został wyzyskany w całości, — 
należy to złożyć na karb młodego wie- 
ku i idącego z nim w parze niezupelne- 
go jeszcze zrównoważenia da 

Pam Paulowi Wittcensteinowi okrue 
tna wojna zabrała prawą rękę, ale nie 
zdołała w nim zabić zamiłowania do mu- 
zyki i ukochania instrumentu, który opa- 
mował w zupełności Grał we własnym 
układzie ma lewą rękę parafrezę Verdi— 
Liszt z op. „Rigoletto”, walc Lannera 
i etiudę na falszyą nutę Rubinsteina, 
Na ten rodzaj odtwarzania trzeba pa- 
trzeć ze specjalnego punktu widzenia, 
jako na tytaniczną próbę zastąpienia 
lewą ręką tak niezbędnego! aparstu, ja- 
kim są dwie ręce przy fortepianie. Pró- 
ba taka nie może być uwieńczona abso- 
lutnem powodzeniem, zie może stać się 
i tak była na występie p. Wittgensteina, 
dowodem słuszności zasady: „Arbeiten 
nnd nicht verzweifeln”. w 

as 
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przejście woisk koalicyfnych |Rozpowszechnienh mroków na keli 


przez Szwajcari. 


W radzie naństwa w Pernie p. 
Bruser jnternalował w sprawie 
trananertu przez Szwajcaria wojsk 
koalierjnych. wysłanych dla ezo- 
wania nad plebiscytem w Wilnie. 
Nalegał on, ażeby Rada Związko- 
wa stanowczo przeciwstawiła się 
tym rorporządzeniom. 

P. Motta, szef departamentu 
politycznero, określił sytnację w 
sposób następujący: 

„Zobowiązanie przepuszozenia 
przez swe teryforjum wojsk, nie 
dotyczy Szwajcarji, I nie istnieje 
w nmowie Ligi narodów Szwaj- 
carja więc nia posiada Żadnego 
cebowiązka prawnego, niezałeżnie 
oł okoliczności i powodów, zgo- 
dzenia się na przejście obcych 
wojsk, To prawo jest jasne, do- 
kladne, niezaprzeczalne i nieza- 
przeczone. Szwajearja jest zaw 
sze panią wszerchwładną na swem 
terydorjam. 

Należy tylko jeszcze postawić 
jasno kwestie, czy ona ma prawo, 
czy też obowiązek międzynarodo- 
wr sprzeciwienia się przejściu 
wolsk obcych przez swe terytor- 
jum we wszelkich okolicznościach. 

Odwieczna neutralność dozwa- 
Ją nam wziąć udział. tylko w ta- 
kuj akcji wojennej, któraby dą- 
ż5ls lo obrony naszego terytor- 
jom, naszej niezależności i nasze- 
go honoru, 

Po za ta nenutralnością, nzna- 
na i zabezpieczoną przez innych, 
p przedewszystkiem dobrowolnie 
przez nas samych popierauą, po- 
siada Szwajcarja całkowitą wol- 
ność. Fakt, że Szwajcarja stała 
sis członkiem Ligi narodów, w 
niczem mie zmienił prawnego po- 
miawienia sprawy. Przeciwnie, ja- 
suem jest, że wszyscy ezłonkowie 
Ligi narodów mają wobec siebie i 
wobee Ligi powszechny obowią- 
zek solidarności, którego wszel- 
kie wyniki i objawy winny być 
w każdym poszczególnym wypad- 
ku  Sądzone i uznawane wedle 
wszelkich zasad słuszności i spra- 
wiedliwości. 

W sprawie, dotyczącej noty 
odnośnie plebiscytu polsko-litew- 
skiego, Rada Związkowa osiągnę- 
ła decyzje negatywne. Wszyscy 
członkowie jednomyślnie  doszłi 
do przekonania, że warunki ple- 
biscytu wileńskiego, nie są do- 
statecznie wyjaśnione. 

Wistocie Litwa uzależnia swo- 
ją postawę od zezwolenia Rosji 
sowieckiej na pobyt wojsk koali- 
cyjnych na terenie spornym. 

Litwa oświadeza, że dopusz 
ozanie wojsk koalicyjnych wbrew 
woli rządu moskiewskiego, grozi 
nowemi komplikacjami miast po- 
koju, i mogłoby rozpętać konflikt 
zbrojny”. („Temps“). 


+: Sala Koncertowa 
Dziełna At I8. 
DZIS 


Dié początek o godz. 60 Wiecz. 


Teatr „BAGATELA 


CEGIELNIANA 18. 
— pod. dyr. M Tarłowskiego — 


Bziś, w środę op. 8.30 w 


RX mo 


Ogloszenie. 


przedzy białej, wagi 11 funtów. Wzywa się 
osobą, której przędza ta została skradziona, 0,poszwy i 1 białe prześcieradło, wszystko to 
przybycie do Urzędu Siedczego, powołując się znaczono Hierami B: P. Wzywa się osoby, 


na Nr. sprawy 81121 A, B. IL 


Ogloszenie. 
Qdebramo następujące 


płótna na kuchenne ścierki, 


Siego 
Dianei- 


1795720 A, B. Ji. 
po 


rzeczy pochodzące 
z kradzieży: 7 stor (firanek), 36 metrów i 80 etm. 
l pasmo wałnianej 
ży. 10 metrów płótna kuchennego żyrardow- 
i 37 funtów różnego koleru przędzy 
Wzywa się osoby, którym wyżej wymie 


iemętlel, 


Rekord języka chińskiego. 


Ausfralja, lecz*i cała połalniowa 
Afryka. 

Na trzeciam miejscn stol jezyk 
niemiecki, używany przez z sórn 
70 milionów ludzi w samych 
Niemczech, w Anstrji, niemieckiej 


Rozdział najrozmaitszych 107V-|cqzwajcarji, cześciowo w Ozecho- 


ków na kuli ziemskłej, 
zmiany kart. geograficznych. 
wołanej wojną światową, dozvst 
również pewnego przesunięcia i 
dlatego interosującą będzie rze- 
cza zestawienie, poświęcone przez 
pewnego niemieckiego uczoneco 
najważniejszym językom świata, 
jakimi posługuje się ludność pe- 
wnych krajów, licząca ponad 40 
miljonów. 


Jako najbardziej rozpowszech- 
niony język, nżywany przez naj- 
większą ilość ludzi, a stąd zaży- 
wający sławy języka światoweco, 
uchodził dotąd jezyk angielski. 
Stosunkowo jednak do liczby lu- 
dzi, mówiących językiem angiel- 
skim, okazuje się, że stol on o 
wiele w tyle poza językiem chiń- 
skim, którym mówi naogół 366 
miljonów ludzi, a zatem okrąg! 
piąta część całej lutzkości. Nie 
chodzi tu w tym wypadku o je- 
zyk, jako taki, lecz raczej o gru- 
pę jezykową, w języku ohińs:im 
bowiem istnieje cały szereg na 
rzeczy | djalektów, które różnia 
sie pomiędzy sobą o wiele bar- 
dziej, niż np. narzecza niemieckie 
czy francuskie, Najważniejszym 
dialektem jest północno-chiński, 
który jest niet Iko językiem po 
tocznym, lecz i piśmiennym w po- 
litycznie najważniejszej części 
państwa chińskiego. — Wspólną 
wszystkim djalektom chińskim jest 
jednozoełoskowość słów; poza tem 
wszyscy chińczycy, mówiący na- 
wet rozmaitymi djalektami, mosą 
z łatwością porozumiewać się przy 
pomocy specjainego pisma obra- 
zowego. Żadne jednak pismo nie 
jest tak trudne do nauczenia, jak 
chińskie, i choćby dlatego właśnie 
nie może ów mongolski język 
stać się nigdy łącznikiem poro- 
zumłenia sią z innymi kulturalny- 
mi narodami. Z tego założenia 
wychodzą jspończycy, którzy po- 
gługnją się wprawdzie pismem 
chińskiem, z dodatkiem japońskich 
znaków zgłoskowych, lecz mają 
zamiar wprowadzić dla swego me- 
lodyjnego i znpełnie od chińs| i"- 
go różnego jezyka pismo leacli- 
skie. Inne usiłowania wprowe- 
dzenia w Japonji pisma rosyjskie- 
go niemają widoków urzeczywist- 
nienia, szezególnie w chwili 
padnięcia się imperjum rosyj- 
skiego. 


Na drugiem miejseu po języku 
chińskim stoi liczebnie język an- 
gielski, którym posłaguje się 120 
—150 miljonów ludzi, od Wielkiej 
Brytanji począwszy, Stanów Zjed- 
noezonych i Kanady, po wszystkie 
krańce ziemi, na których islnieją 
angielskie kolonje. Tak wi œ 
angielska mówi nie tylko ala 


Przedstawienie 
Czarodziejskie ps 


Karnawałowa 


BA angh napisa? — 
rewja łódzka „„kiec w HMacedomji* w roari 


i Ogloszenie, 
Odebrano pochodzącą z kradzieży 1 paczkę | 
ł 


wskniak: 
* cd 


| a r E 


Odebrano następujące rzeczy, pochodzące 
z kradzieży: 2 damskie koszule, 2 


słowacji, w Polaca, na Litwie, 
Estonii. Siedmioerodzie i na wy- 
sapkach jezykowych na Węgrzech 
Il w Rosji. Poza tem językiem 
niemieckim posłagnje się 10 mil 
jonów niemeów w Ameryce. Silny 
alement niemiecki tkwi także w 
parconie żydowskim, którym mówi 
nakoło 6 miljonów ludzi w Polsce. 
Rosji, Rumunii i w Ameryce; jẹ 
zyk ten, posłngnjący się w piśmie 
alfabetem źżvdowskim, jest zlep 
kiem djalektu górnoniemieckiezo. 
todzież słów hebrajskich i pol- 
skich. 

Na czwartem miejseu stoi je- 
zyk rosyjski, którym posługuje 
sią około 70 miljonów ludzi, w 
Wielkiej Rosji i na Syberji. 

Językiem hiszpańskim posłu- 
zuje się około 60 miljoców ludzi, 
łaka sama mniej więcej ilość uży- 
wa języka japońskiego. Ną siód- 
mem miejsen stoi język francuski. 
używany przez 46 miljonów ludzi 
we Francji, Belgji, Algierze i 
cześci Kanady. Język francuski 
jest stale międzynarodowym języ: 
kiem świata. Pod wzelędem roz- 
powszechnienia najbliżej francus- 
kiago stoi język bengalski, uży- 
wany przez indyjską prowincję 
Bengalu i hindostański, którym 
mówi z górą 40 miljonów miesz 
kańców Indji Północnych. 

Nastepnie przychodzi kolej na 
język włoski, używany przez 35 
miłjonów ladzi; poza tam do wa- 
żniejszych języków światowych 
można jeszcze zaliczyć język a- 
rabski, którym posługuje sią po- 
nad 30 miljonów ludzi w Arabji, 
Syrji, Mezopotamii, Ezipoie i Pół- 
nocnej Afryce. 

Niestety, jezyk polski nia zo- 
stał nwzględniony w statystyce 
języków światowych, co. jest ła 
twem do zrozumienia, jako że 
autorem interesującej tej pracy 
jest niemiec. 

Natomiast avtor zalicza ten- 
dencyjnie tak bardzo zbliżony do 
polskiego język małoruski i biało 
raski do jezyka rosyjskiego, wy- 
suwając stąd nawet uUaleko idąc" 
horoskopy na przyszłość.. Język 
polski został potraktowany przez 
uczonego niemieckieco na równi 
po macoszemu, jak bardzo po 


roz-|„macierzyńskn* obszedł sie autor 


ze swoim językiem rodzimym, 
przypisując mn prot-kcyjnie Irza- 
oie miejsce w hierarchji języków 
światowych. 2 


Lui zaa |. MADAME X" 


Dyr. Kompaniejec. A. Celmafewr. 


NEEDS ze 


białe 


80—1|którym rzeczy te zostały skradzione, © przy-|Urzędn Sledczego, 


bycie do Urzędu Sledczego, 


Nr. sprawy 207121 A. Br. II 


bawel- 


MAGAZYN NOWOSCI 


POPR iA Wa OR. FOR. 
w KRAKOWIE, ui. Fioryańska 28 DZIECIĘCA KONFEKCJA. 


Ogłoszenie. 
Został odebrany kołnierz 


S31—8 


powołują* się na 2932] A. B. IL. 
54—1| 


84—1 |Nr. sprawy 19121 


| 
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\ 


Sketch 


Ogłoszenie. 


czarnego z bronzowym, Wzywa się osobę, któ- 
jrej towar ten zosta! skradziony. o przybycie do 


karakułowy, {koloru bronzowego, damskie, 2 kłębki przędzy 
czarny, pochodzący z kradzieży Wzywa się| wełnianej, Komu wymienione rzeczy zestaly 
osobę, której kołnierz ten został skradziony, o,skradzione, zgłosi się da I Brygady Ekspozy- 
nione rzeczy zostały skrańatone, o przybycie de|przybycie do Urzędu Sledezego, powołując się 


tury Śledczej. na m. Łódź, powołując się na 
Urzędu Slodcząro, powołując się na M sprawyjna Nr. sprawy 380q21 A. B. II. 


Czy istnieie naród 
belqiiski? 


Antaronizm miefzy flamandczykami a 
heleami. — Flamandzka teoria o po- 
wstanin baleów. — Ftyczne walory rasy 
flamandzkiej. — Odrodzenie ducha tla- 
mandzkłieco, — Stronnictwa narlamen- 
tarne wobec żądań flamandzkich. 


Do państw, w których kwestia 
aarodowościowa była ofdawna 
draźliwym problemem, a skatkiem 
wojny doznała feszcze znaónniej 
szego za nienia, należy i Baleja. 
Kwestja ta na terenie bejgijskiem 
nie tyle znaczenia sporów miądzy 
Iratnfmi narodani; walką między 
framandczykami ij belgami przed- 
stawia raczej cechy walki ras. 
i już z tego powoda budzi mię- 
dzynacodowe i polityczna-społecz- 
ne zainteresowanie, Sytuacia po 
wojnie przesunęła się o tyle, że 
gdy dawniej finlandczycy ciążyli 
w strone niemców, to obecnie, gdy 
hratalne pogwałcenie nentralności 
bajoljskiej jest jeszcze w żywej 
pamięci całej ludności belgijskiej, 
flamandzkie sympatje dla niemców 
zatraciły się prawie bez śladn 

Inna rzecz, że antagonizm mie: 
dzy flamanflczykami a belgami 
zaostrzył się w wysokim stopnia, 
tak iż częściej niż kiedykolwiek 
napotyka się zasadnicze pitante: 
Czy istnieje w ogólności naród 
belgłjski? 

Oficjalna wiedza sięga poprzez 
średnłowiecze i państwo frankoń- 
skie aż do Oezara, aby stwierdzić 
istnienie i określić istote narodo 


wości belgijskiej. Wedle rady- 
kalnych poglądów flamandzkich 
natomiast, belgijski naród nie 


istnieje, a co najwyżćj znaidnie 
się dopiero w stądjum powstawa- 
nia. Wedle teorji tej znajdują 
się obeenie w Beleji flamandczy* 
cy, wąłjlonowia i — belmowie, lecz 
ci ostatni — skupieni głównie w 
Brukseli, są to właściwie wallo- 
nowie o przytępionym charakte- 
rze narodowym, lub flamandczycy, 
którzy wyrzekł się swej rasy i 
zapomnieli swej mowy, 8 wresz- 
cie z Niemiec i Francji przybyli 
„obeokrajowcy*. Dopiero wielkie 
ułądy, popełnione przez rząd ho- 
lenderski, nadały tym „reneca- 
tom“ narodowe uprawnienie, re- 
wolucja zaś z r. 1830 dała im be 
qemonjeę. Odtąd belzowie w wyż- 
szych sterach społecznych usuwa- 
M stale żywioł flamandzki, rozwi- 
iając się jevo kosztem. „Hier 
work een Volk vermoordt! (Ta 
mordnia się naród!) Ten okrzyk 
w „Woikszazet* Kamila Huysman- 
są znamionuje flamandzkie pojmo 
wanie tej kwrstji. 


Wojna, której ciężar spadł 
główaje na barki flamandzkiego 
żołnierza, obudziła świadomość 


Ostatni występ Konrada Toma 


l MH „Szach-MHat* ; 


powołnjąc się na Nr sprawy 
81 —| 


| Ogłoszenie. | 
Odebrano 4 switry białe, welniane, I palto "9 Sprmzeciamia ZALAS 


Pończosznicze Maszyny 


5 komercja! dopypelsoje, 2 Huubert | 7» cer z apa" 
ratem w prążki i dopnelaole, 
55—|1|maeryna. Zawadzka 44, 


B, L 52821 A. 


s ROSKO #! pódziny w kraina dziwów I haiek. 
Bilety do nabycia w kasie Sali Koncertowej 
sztuki czarodziejskiej, iluzjonista i spirytysła, od godz. 


W celu matrymonjalnym 


Odebrano pochodzącą Z kradzieży 1 sztuką; nawalęr lat 32, izraelita, z dobrej rodziny, na po- 
bawelnianego cajgu w surowym stanie, koloru sadzie, z braku znajomości pragnie poznać sym- 
| patyerng, skromną, łagodnego eharaktern pastę 
|4e lat 28, z zamożnego domu, albo samodziełwę 
| dentystką, 
shalierkę, 
1t. p. Pośrednik 
proszęskładać w Adm. „Głosu“ sub„Związek*, 5 -8 


luda j skierowała żądania na et » 
czna walory rasy flamandzkief. 
Wszystko prawie co RBeleja posia- 
la w dzielzinia malarstwa, rzeż- 
by i muzyki, przycała ną rachn= 
nek flamandczyków. a wszakże I 
takie. wielkogci jak Verhaeren, 
Rotenbach, De Woldar, Maeter- 
linek — która wchłonęła liters- 
tura francuska, są flamandzkiego 
pochodzenia, > 

— Dawne koncesje przyznana 
flamandczykom na ndministracji, 
sądownictwie i szkolniotwie, zas 
sadnieza uznanie równouprawnie- 
nia języka flamandzkiego nie są 
już dziś wystarczające. Obndzo- 
ny da nowego życia „Vlaamsch 
Verbond* — żmwiązek flamandzki 
— żąła nietylko flamandzkiego 
udiwersytetu, lecz przekształcenia 
także wyższej szkoły w Gandawi1 
w szkołą flamandzką oraz wpro- 
walzenia języka flamandzkiego 
jako obowiązującego do admini- 
stracji. 

Tym żądaniom sprzeciwiają się 
z całą enereją wyższe warstwy 
ludności, które właśnie na mocy 
francuskiego języka doszły do 
władzy, tj. 90 proc. wyższych u- 
rzędników, sędziów, adwokatów, 
oficerów; cała francuska i czesto- 
kroć przez franceuzów pisana rra- 
Ba; wreszcie szerokie koła handlu 
i przemysłu, dla których flamandze 
ki aparat administracyjny byłby 
nader niepożądany i neiążliwy. 

Rozstrzyenięcie zależy obecnie 
ol parlamentu. Partja liberalna 
— zwartym szeregiem występują | 
przeciw flamandczykom, stopniała 
ona jednak do Hezby 35 ćzłonków. 

Zwycięstwo flamandzkich 80- 
cjalistów a zwłaszcza listy Huys- 
mansa w Antwerpji złagodziło po- 
przednią niechęć partji robotniczej 
wobec flamandczyków; nie jest 
jednak prawdopodobne, ażeby 80- 
ojaliści wallońscy stali się otwar* 
tymi rzecznikami sprawy flamandz= 
kiej, zbyt gorące są wśród nich 
sympatja francuskie, a nie braki 
takich, którzyby wnielenia Belgji, 
a przynajmniej Wallonji do Fran- 
cji chętnie widzieli. 

Jązyczkiem u wagl będzie w 
tej sprawie prawdopodobnie part- 
tja katol., lecz i tu zdania są po- 
dzielone; konserwatywne żywioły 
są przeciwne żądaniom flamandz= 
kim, które wśród katolickich de= 
mokrafów znajdują obrońców. 

— Jakkolwiekbądź świadomość 
narodowa obudzona w wojnie świae 
towej, wzmocniona wśród mag lu- 
dowych, jak w innych krajach tak 
i w Belgji nie da się jaż przy- 
tłamić i pierwej, lub później w 
większym lub mniejszym stopnim, 
rządzące sfery belgijskie bądą 
musiały rozstrzygnąć kwestje 
sporne w duchu flamandzkiego 
odrodzenia. 


— z udziałem — 


p. E Kamińskiej. 


10 — l iod godz. 8 po poł. 


Dwukrotny udział w każdem rrzođ- 
e. wieniu. Część koncertowa z 
v riałem i konferansjerką 


KORRADA TOMA. 


vykonaniu K. TOMA, R. Giers- 
skiego i S. Michałowskiego, 


nauczycielkę na państw, posadzie, We- 
modystkę, prowadząe4 własny interes 
ożądnny. Oferty nieanonimewe 


$ Eksakt, 1 Szpul- 
2037—49 


Poleca suknie wieczorowe, wizytowe i spacerowe 
wszelakie bluzki, sweatery wełniane i jedwabne. 


SPRZEDAŻ HURTOWNA, 


Szobert i S=lxa—Towarzystwo Akcyjne 


Poznań. Łódź, Piotrkowska 120. 
Oddział Miejski ul. Zielona 6 6, 


przy którym otworżyliśmy specjalny dział dla 
przesyłek pocztowych 


Załatwianie transportów wszelkiego rodzaju, finansowanie, ma- 
gazynowanie i asekuracje, 


EKSPEDYCJA POSPIESZNA | 


Za Mk, 2.000.000 


Sprzedam dom $-plętro 1 o- 
ficyną 1-0 piętrową. Wo ociąg 
światło elektryczne, w 

dobrym punkele miasta, £ po- 
wodu wyjazdu. Wiadomość: ul. 
Zawadzka 22 ”(Bataty), e Ria, 


Zmaleziono zegarek 


Do odebrania za zwro- 
tem kosztów w Tow. Espe- 
ranckiem, Południowa 18 
w poniedziałki i czwartki 
od 8—10 wiecz.  043—1 


KUPUJĘ 


brylanty, złoto, srebro 
BZ oraz stare zęby 
łacę najlepiej 1 prozę. 
się przekonać. Konstan- 


YARANA NG gf digg 
Aby zadowolić życzenia Szanownych P. T. Klijentów wprowadziliśmy RT 50-130 


pośpieszną samochodowa komunikację 


tódź— Poznań, tódź—Warszawa i odwrotnie. 


zakład mój fryzjerski 


niem, pojedyńcze 


do miejsca przeznaczenia. 


Do Białegostoku i Wilna 


w ciągu 3 dni. 
Oczekując łaskawych zleceń, kreślimy się z poważaniem 


Lloyd Wielkopolski 


Szobert i S-ka— Towarzystwo Akcyjne 
POZNAŃ, Wiełkie Garbary 18. 


Oddziały: Warszawa, Nalewki 335 — Łódź, Piotrkowska 120, 
—Gdańsk, Langgarten 47, —Zhkaszyń —Wronki—Tczew. 


940—2 


rzędną Siłę z fac 
oświetlenie i grunt 
nia pod „Eeramik* 


f. „Adier* 
szawa, Mazowiecka 6, 


— MM 


Zmany dyplomowany krawiec meski 


przyjmuje wszełkie zlecenia ubiorów cywilnych z własnego oraz po- pom, 


wierzonego materjału. 
Uwaga: Specjalny oddział dla ubrań języ: żę, BI 
Ceny konkuronoyrjne, 


Dr. Ludwik FALK 


Choroby seścne 1 wene) | 


Brylanty 


Lakarz-Baażysta 


UKAPAASOT 


łokcia kłeTokości. 


Młody fox 
jest do A Wia- 
domość przy Ewan- 
geliokiej 7, m, r oR" 
mośna od 2—4, 2006— 


Jiolteski Wladysław z zgu u-! 

bił legitymację 
związku oraz Kląsoczkę 
odroczenia 1897 r. 75- 


Pianino 


|do sprzedania, 


podbłolem w kratkę, 1 


Ko wełny. 


Pania 


anwel Goldberg zgubił 
N powołania 1888 
84—5 
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> MAteTACE; szit- |! 
tę, bieliżniarkę, stół, į 


ntelizantńa pRaża po* 
szukuje posady biurs- 


ayka z nóżofoletnią 
praktyką poszukuje 


He 


bernatoreka X% 12, front, 
30-9 


2 


łokci oris 6 i otis., H 
kuchnta. Oferty A Tae 


z Bypialnego, 
tółowego, szafy, 


i; MS, 


parter, 


viamane, Ieazię, tuale- fospodyni - kucharka i |do „Głos „Głoeu*. 323 ae LAGE zajeżna sklepowa 2 
tę, mywa!nię, wee krola de wszy-|fiaszyma do cia dojkancją Oferty szcze 

Seg Paiaskmoć NE stkiago potrzebna, Piotr- sprzedania. UI. Eitiú: |łowe możliwie s aiw: 
ien, utrkowska 227 | kowska Re 45, cukiernia: skiego % 81, Bartesak. |iję de „Głosu* p Uss- 
a 5 a l 0601] _087—1 |atwośś*" 18— 


„ Miesięcanie K. 120—, kwartalnie Wè pe mdan iraa Za odme- 
„ szenie dopłaaa się Mk. 15— miestęeznie. Prenumerata 
Pm ryers eg pa Mk. F35—, Kwartn'uie 449 — 


 PREKUNERKT, 


Redakter i wydawca Wanda Sachsowa. 


Sroda 16 lutego 1921 r. 


Ligi WielopnsiiZyśtali 


_ Ogloszenie. 


bec rozsrerzenia mojego działu handlowego 

zostaje zlikwidowany. (i 

Całkowite przeto wikwintne urządzenie salona, 

jskładające się z wielkiej smafy lustrzanej 

!3-osobówej—maboniowej z marmurowa płytą (na- 

e * |daje się również do cukierni, 

ia ysto _—— Í no ni), kabiny mahoniowe z ornamentowym oszkie- 

f ań lustra, ; 

sprzedania w całości lub częściowo. Do obej- | EE 

Jesteśmy w możności w przeciągu 24 godzin dostarczyć towar rzenia pomiędzy wody. 2—4 po poł. I od 7—8 w. ze 
Anna cumar, | RAR 

Łódż, Piotrkowska 152. 


Fabryka Dachówek i cegieł w Krakowie poszukuje 4 Woda = 


zdolnego kierownika-keramika 


do Har JEEP edo y 


Samochód-Kareta 


Słow. Spoż. „Solidacność* 


poszukuje lokalu na iilję  PPR= 
Sz. W eksler teari EE EC 
skiej od Nawrot da 
e E er Piotrkowska 32 h do biura Stow. Kodcinezki 21. Pesrednictwo 


Poszukują posady 


ei Buchaltera--szefa biura 


odpowiecnie kwalifikacje posiadam. Łaskawe 
oferty do „Głosu“ sub „C. S,“ 


mafkę i kołnałarz 
vłe-t-vis Piramowicza. |do bieliany, i bluzke Batystowę, 1 sukienkę dałe-|6 
cinną w kratkę, | koszuję męską zasazena lite- jón 
1 suknia batystowa, i; 
bez znaków, 1 serdak dziecimay, 4 sztuki wstawki, jf 
ząbiei szydełkowej roboty, 1 suknia granatówa ziii 
pówłeczka i 3 kłębki bg- 


Koma wyżej wymieńionó rzeczy zostały aktas S 


kä PATES nr. 17,|dzione, zgłosi się do I b 
|» 7.048 popor. | przy ul. Kilińskiego A 135, powołająć się na| 
65—1 


PZ do 2-1et. dziewowyn- 


gprzedan_ mahio. Disa 


m. b. Os6—3 


DOLOSZENA: 


M 40 


——— -— 


NAJLEPSZA PASTA 0O OBUWIA 


Fabryka Przetworów Chemicznych 


M. SŁOMNICKI 


Warszawa, 
Leszno Nè 73, tel. 171-34 i 28454, 


Choroby skórne 
weneryczne - 


Dr. Lewkowicz 
K 12. 


Pante od 
914—20 


pz: kosio PRF SERWI 
Lódzka Orkiestra Symfoniczna 


i SALA KONCERTOWA. 
Jutro w czwartek, dn, 17 lutego 1921 r. 


o godz. 8 wiecz, 
Recital wiolonczelowy 


Arnold Foldesy | 


Przy fortepiante: dyr. TEODOR RYDER, 
W programie: Valentini: Sonata, Lato: Koncert wlos, 
Jonczęlowy. Rachmaninow: Prelude, Andante z sonaty 
e, 19. Popper: Serenada op. 54 M 2. Dawidow: Przy 
odotrysku. Paganini - Fóldesy; płn 1 Mojżesza. 
Warjacje na jednej A. strunie, 

Ntedziela, dn. «0 lutego 1021 r. o godz. 3.15 po pół. 
M-szy Koncert Popołudniowy 
KONCERT SOHUMANOWSKI 
SOLISTA 


śm 
GR Waciaw Lewandowski 


Dyrygent: Bronistaw Szulo, 


w PESENE Schumann Symfonja 4-ta D-moll oraz 
Koncert fortepianowy A-moll. 


Poniedziałek, dn. 21 lutego 1921 r, o gods. 8.15 wleca. 


21-919 Wielki Roncert Ahoramentowy 


SOFISTRA 


ad 9—1i sd 6 — 8, 
5—8. 


Sprzedam Dtezyjnie 


ubranie żakietowe mę- 
skie oraz buciki dam- 
skie zupełnie nowe, Wie- 
domość: Juljūsza M 15, 
parter pr, między 28 

—] 


> I 
Pokoju 
umeblowanego z elektr. i s 
oświetleniem poszuku uję. żę 

Oferty sub. „O. O. C.|[2833 
86% do „Głosu KS | 
7—1 E 


w 
iR 


mleczarni i meset- 


uyparaty jip. s4 do 


Reflektaje się Na pierwswa- || || b || k f 
A i Miesrkanto. 
maaa Piet Poi rej, da olyka (iyarias 
o biora Ogłomyeń ma Stattera, Rta- z 
tów, Grodzka Jå S%--4 Stymna skrzypaczka. 


Dyrygent: Bronisfaw Szuło. 


ILotyka Gysrfae, ta młodzintka, ale dziś już dojrzała i skoń- 
soma arty stka—jak twterdzi jednogłośnie krytyka sagraniczne—na- 
jety borsprzecznie do zda tych be joy a gwint E heide 
oych fa horyzonele ga Europy, kióre po potest SE 
tema i Eie talenta pwdi do riM wireSRać. CERPOWAĆ 
wać fłamy, przenosząc ja w ponadriomstia krainy a riie A sztuki, 


Ww pomara Soaig Symfomja | E-mol). Goldmark: 


m. 8, entiwsrl: Sonvenir de Moscot. 


2—2 jf 


ennia bd § 
wierz, e. nłodziełs 1 święte od 
11—1 


l Mlety do nabycia w | Sal! Komeertowej codzi 
godz. J0-ej do tej í od 3-6] ão 7-oj 
gai 10—13 oraz z Laa 2-4, 


|| w 
|: Aoc 
Zgłosmenia kia- Moe b + 


Klijenteli! 


Potecam wietki wybór gotowych płaszczów, mto- 
dėti oraz kostjumów damskich. 


2008—i |B 


E A EA sia pe E i. 7 Ogloszenie. ; SOLIDNE WYKORANIE. 
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